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. P o d koniec wiosny bieżącego roku 

.^ziemy mieli w y b o r y P r e z y d e n t a 
u e c zypospol i t e j , gdyż kończy się 7-
stal' ° k r e s konstytucyjny, na jaki zo -
F wybrany p . P rezyden t Ignacy 

l°scicki ( 1926—1933) . J ako domnie-
% c h kandyda tów wymienia śie pp. : 
du jącego P rezyden t a Mościckie-

W Marszałka Piłsudskiego, prezesa 
J W K A i premjera P r y s t o r a . Oczywi
ste, że w ostatniej nawet chwili 
CRF6 być pos tawiona jakaś inna kąu-

y c l ^ura , której społeczeńs two nie 

CENA NUMERU 15 GROSZY. 

, j ~ , • • •v »»•« 

e ziewa się zupełnie, tak samo, jak 
| 4 t

 s P°dziewało się, że przed siedmiu 
.Elektem zostanie prot . dr . Mo-

s& ' Podówczas , zresztą, nieznany 
r°kim sferom. 

e ś ' i iednak nazwisko Klekta nie 
i^Pewne, to pewne jest natomiast 
p j^i że w y b r a n y będzie kandydat , 
jje

 a v y i o n y formalnie przez Blok 
r ^ r t y j n y . W Zgromadzeniu Na-
^ y e m (senat i sejm połączone) 
jjf Posiada przytłaczającą więk-
p 0 ^ głosów, a nie ulega kwestji. że i 
i,! blokiem znajdzie się pewna ilość 

Polska nie może się rozbroić 
wobec groźby ataku niemieckiego.—Opinja francuska 
i angielska w obronie Polski.—Silne wrażenie mowy 

pos. Miedzińskiego w Paryżu i Londynie. 
Niemtechi spisek przeciw traktatowi wersalskiemu*. 

wywiadu, biorąc pierwotny tekst, ogło
szony w „Sunday Express f', jako orygi
nalny i jedynie miarodajny. — Jedynie 
„Manchester Guardian" zamieszcza spro
stowanie wywiadu Hitlera, jednakże bez 
pośrednio potem, podaje wczorajsze 
oświadczenie posła Miedzińskiego, zło
żone w sejmie, podczas dyskusji budże-

Londyn, l i lutego. 
Prasa angielska zamieszcza oświad

czenie min. Miedzińskiego, złożone w 
sejmie w sprawie wywiadu Hitlera oraz 
szereg głosów dzienników polskich, 
stwierdzając, że opinja polska bardzo 
ostro zareagowała na żądanie zwrotu t. 
zw. karytarza polskiego. 

„Daily Telegraph" pisząc o oburze
niu, jakie zapanowało w Polsce twierdzi, 
że nigdy jeszcze żądanie kanclerza Nie
miec zwrotu korytarza w takiej formie 
nie było ujęte. 

Dziennik podkreśla, że wywiad Hitle
ra wywołał przygnębiające wrażenie w 
Genewie i powołując się na niewymie-

nioną, ale autorytatywną osobistość ge 
newską wspomina, że wobec tego, 
NIE MOŻNA ŻĄDAĆ OD POLSKI, ABY 

SIĘ ROZBROIŁA. 
„Daily Express" obszernie cytuje glo

sy prasy francuskiej o wystąpieniu Hit
lera przeciwko Polsce i stwierdza, 
ŻE CAŁA OPINJA FRANCUSKA STOI 

PO STRONIE POLSKI, 
i zdecydowana jest bronić praw polskich 

Szczegółem charakterystycznym jest, 
że żaden z dzienników londyńskich ani 
jednem słowem nie wspomniał o komuni
kacie biura Wolfa i nikt nie zwrócił naj
mniejszej nawet uwagi na rzekome za
przeczenie Hitlera co do prawdziwości 

Prasa niemiecka o niefortunnym wywiadzie. 
N a w e * d z i e n n i k o m h i t l e r o w s k i m 

z r o b i ł o s i e „ g ł u p i o " . 

- » - * * _ 

Vjc w . i sena torów, k tó ra w tej spra 
^Pójdzie w r a z z Blokiem, aby tak 
to "y akt p a ń s t w o w y dokonany był 
M^Ckszą ilością g łosów Zgromadzę-
5 . ^ r o d o w e g o . W tych warunkach , 
tiQj . Z a Wszelkiemi p rawnemi formal-

wiadomo jest, że o nazwisku 
*Kór a t a decydować będzie nie 320 
l e ^ P°słów i 70 zgórą sena torów, ale 
flj1 Stos, najchętniej i najufniej słu-
5^ y *— Marsza łka Pi łsudskiego, ten 
^ Resztą, k tó ry tak miarodajnie 
to a ? a ł osobę P rezyden t a Mościckie-

Htw?r° tedy w y b ó r formalnie jest za-
KTĄl0tly» a dyskusja co do osoby E-

° D r a c a ć się będzie w ramach 
M a g n e z o w y c h w takiem kole, jak 

samych wymienianych przez 
' HLJ^wyżej k a n d y d a t ó w — jeden 
\ C z n y c h p r z y k ł a d ó w hlstorycz-
\J , gdzie problem objęcia w ł a d z y 
to ^ * s z e j i dostojeństwa najwyższe-
\ t

 p a " s t w l e , r o z p a t r y w a n y będzie 

C S 

Berlin, 14 lutego. 
Poważne organy opozycyjne jak 

„Germanja" centrowa i socjaldemokra
tyczny „Vorwarts" nie szczędzą rządo
wi surowych upomnień, że wywiad Hit
lera zaszkodził sprawie niemieckiej. 

Nawet centralny organ stronnictwa 
narodowo - socjalistycznego „Vólki-
scher Beobachter" widzi się zmuszo
nym podać zrektyfikowany „tekst auten 
tyczny" wywiadu bez słowa zwykłych 
u tego dziennika komentarzy. 

Bardzie] bojowy „Angriff" tłumaczy, 
że pułkownik Etherton musiał, widać, 
dodać od siebie fragmenty z poprzed
nich rozmów, nie zważając na logiczny 
związek z tekstem autentycznym. 

• P rasa francuska — oświadcza organ 
Goebelsa — będzie musiała w przyszło
ści pogodzić się z tem i zrozumieć, że 
kanclerz Rzeszy niemieckiej nazywa 

rzeczy po imieniu i mówi to, co uważa 
za korzystne i potrzebne dla interesów 
narodu. 

Wrażenie w Rosji . 
MOSKWA, 14 lutego. 

Ostatnie wystąpienie Hitlera zajmuje wiele 
miejsca w prasie sowieckie], aczkolwiek wszy
stkie pisma powstrzymują się od komentarzy. 

Gazety zamieszczają obszerne depesze ko
respondentów własnych, podkreślając zdecydo
wane stanowisko Polski i Francji. 

„Prawda" cytuje głosy prasy polskiej śwlad 
czące o całkowite] jednomyślności społeczeńs
twa polskiego w sprawie obrony granic zachod
nich oraz podaje opis uroczystości w Gdyni 
10 lutego. 

Ton prasy sowieckiej w sprawie wywiadu 
Hitlera Jest ściśle neutralny. Charakterystyczne 
Jest, że większość dzienników sowieckich za
częła używać terminu Pomorze zamiast „Kory
tarz". 

towej. 

Paryż, 14 lutego. 
W dzisiejszej korespondencji z Gene

wy, Pertinax zaznacza, że trudno pomy
śleć, aby armja francuska mogła być zre
dukowana właśnie w chwili, gdy każdy 
dzień przynosi jej ostrzeżenia, że trzeba 
stać czujnie na straży. 

Prowokacyjne oświadczenie Hitlera i 
In. wypadki, wskazują wyraźnie na po-
ws t a w a.D i. c 
SPISKU PRZECIWKO TRAKTATOWI 

WERSALSKIEMU, 
a głównie przeciwko jego klauzulom te-
rytorjalnym, których postanowienia ma
ją widome znaczenie dla państw, z któ
rymi Francja związana jest sojuszami. 

Ani Polska, ani państwa małej enten-
ty nie przyjmą programu Francji, co do 
redukcji zbrojeń bez rekompensat, nale
ży nawet dodać, że Polska — jest to zba 
wiennem ostrzeżeniem — wyraźnie za
znaczyła podczas wczorajszej dyskusji w 
sejmie, że odmawia swej zgody nietylko 
na deklarację z dnia 11 grudnia 1932 r. 
dotyczącą równouprawnienia zbrojeń, 
lecz również i co do klauzuli militar
nych francuskiego planu o organizacji 
pokoju, który jest w stanie dostarczyć 
Niemcom rezerw, jakich im w trzynaście 
lat po wojnie zaczyna brakować. 

Polska nie chce zredukować swej 
armji, ale 
NIE CHCE TEŻ ZGODZIĆ SIĘ NA PO
WIĘKSZENIE ARMJI NIEMIECKIEJ. 

Janiych k a n d y d a t ó w z wyklu-
wszelkiego pierwiastka oso-

I \ \ a Jedynie na podłożu objek 
\ ^ p r a c y i s łużby — sam fakt w y 
HtyJ^bawiony będzie cech sensacji 

"Ofy c |

C l e kawsza politycznie staje się 
\ , a > strona, która niema żad-
V , padziej na 
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S k a n d a l w R e i c h s t a g u . 
Pos. Loebe czynnie znieważony przez posła hitlerowskiego. 

Berlin. 14 lutetro. 11 n o h n , . , , , , , . ^ 
Berlin, 14 lutego. 

Dzisiejsze posiedzenie poselskiej ko
misji ochrony praw Reichstagu zn°wu 
było widownią skandalicznych scen wy
wołanych przez narodowych socjali
stów. 

Hitlerowcy, podobnie- jak przed 8 
dniam' urządzili kocią muzykę przewo
dniczącemu k°m'sjl socjal-demokracle 

fi siP

 a n d y d a t u r , ale k tóra zato sta 
W A D Z I E 
%iA„n.eJ Przez siebie zgóry batalji 

przeprowadzenie 
e k tó ra zato sta-

D wytworzen ie dokoła 

C I 1 P°»tycznego rumoru. Mn " 
Z ̂  Powiedzieć, co uczyni każ-

'owań opozycyjnych. Po-
stronnic twa demon-

n i e D e d ą brać w wyborach 
/Poprzes ta jąc na składaniu de-
walszy ciąg na str. 2-ej.) 

Wspólny front robotniczy 
do matni z rządem Mittera. 

Berlin. 14 lutego. 
Rokowania pomiędzy przywódcami 

organizacyj komunistycznych a socjal -
demokratami w spraw'e utworzenia 
wspólnego frontu robotniczego do wał
ki z obecnym rządem przybrały kon
kretną f°rmę. 

Zarząd komunistyczny związków za
wodowych Berlina zwrócił się do miej
scowego kierownictwa socjal - demo
kratycznych zw. zawodów, z propo
zycją odbycia wspólnej konferencji, ce
lem ułożen'a jednolitego planu działania. 

Loebemu, obrzucając go obelgami i wy- lwie stronnictw m>eszczansk'ch- socjal -
zwiskami n'e pozwalając na otworzenie Jdemokraci i komuniści na znak pr°testu 
noslerlzenla. " opuścUł Salę. 

U wejścia jeden z posłów hitlerow
skich zaatakował posła ludowego • Mo-
ratha. uderzając go pięścią w plecy. 

Frakcja ludowa zgłosiła protest na 
ręce prezydenta Reichstagu Goermga. 
Również frakcja socjal - demokratyczna 
i centrowa zgłosiły pisemne sprzeciwy 
z powodu postępowania narodowych 
socjalistów- Protesty te na piśmie wy
słane również zostaną i do prezydenta 
Rzeszy Hindenburga. 

posiedzenia. 
Gdy Loebe mimo to nie schodził z 

trybuny prezydialnej, podszedł do mego 
poseł hitlerowski Franek, strącił KO Z 
fotelu prezydialnego, zajmując jego 
miejsce. 

Wśród niebywałej wrzawy posło-

Z podobną propozycją wystąpi ko
munistyczny związek zawodowy meta
lowców do berlińskiej organizacji robot
ników metalurgicznych kierunku socjal
demokratycznego. 

Dzisiejszy , .Vorwaerts" wypowiada 
się przeciwko zawieraniu umów przez 
poszczególne organizacje robotnicze o-
powiadając się za prowadzeniem roko
wań pomiędzy zarządami naczelnych 
organizacji komunistycznych i socjal -
demokratycznych. 

BERUN, 14 lutego. 
Książę Wilhelm August Hohenzollern, czło

nek pruskiej frakcji hitlerowskiej wygłosił w 
Monastyrze mowę wyborczą, w której zagroził, 
że przedstawicielom systemu, którzy będąc a 
steru rządu dręczyli naród niemiecki, nic nie 
będzie zapomniane. 

Pamiętać trzeba — oświadczył ks. August 
Wilhelm. — że „systemu" tego nie można usu
nąć środkami łagodneml w ciągu Jedne] doby. 
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CASIHO" DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! 
Bezsprzecznie najweselsza komedia polska. 
Biuro pośrednictwa małżeństw i kursy salonowych manier, 
Sp. z Ogr. Odp. OBSADA: ZULA POGORZELSKA, ADOLF 
Reżyseria: Jan Nowina-Przybylskl. Muzyka: H. Wars 
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ffoWIEOiJULClA 
S l E L A N S K l j ^ DYMSZA. KONRAD TOM. ANTONI FERTNER. ST 

Dialogi: Konrad Tom. Nadprogram: Groteska rysunkowa 
początek o godz. 4,30, 

Flelsdl 

L U 
DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! I j a w p i n u Ty w wmf-s 

• - . _ . . i., u i D u „ _ Nadprogramy: Tygodniu 

Najpiękniejszy film Eryka Pommera, 
f/ilm. który bawi oryginalno fabułą,-" 

zachwyca melodyjna muzyką, wmr - — — — . w p H " . . . 
W rolach głównych: urocza Kaeta von Nagy o r u Fernandqravey. - ; Muz\ka W r ^ : ^ m ^ 'Y^£miri^l.'~ 

fjowy orą* aktualności krajowe. - Początek o godz. 4-ej po południu, w soboty, niedzielo i święta jorankl o goazmie tj . 
Blety ulgowa ważne 

D ź w i ę k o w e 

„Grand-Kino" 
O s t a t n i * d n i ! 

HALLO ARYZ!-HALLO 
C a n v iwittia* m t t o n g ? e ° . o . t . « . . ' « . - i . o » . lińskiej pod dyr, znakomitego prof, Eberharda F 

aktualności krajowe. — Początek o Rodzinie * po pot-

Dźwiękowy Kinoteatr 

UPfTOL 
DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! 

GIGANTYCZNE ARCYDZIEŁO) : m B m m m m t m m 9 m m m m m m m ^ " 1

 O E N J A L N V " T W O R DUCHA LlJD^^f 
Nieśmiertelna Idea pokoju i braterstwa na ziemi, zaklęta w praeogystą foruje poetycka, przez słynnego Mauricoa ROSTANDA P-fc . 

„CZŁOWIEK, KTÓREGO ZABIŁEM 
Reżyserii mistrza E. LUBICZA. W roli główn.: PHILIPS HOLMESS, NANCY CAROLL. LlONEL BARRYMORE. A 

Początekj> godz. 4.30, w soboty i niedziele o g o d z . 1 - e j . — Ceny miejsc zniżone! — Bilety ulgowe ważne bez ogra""" 

Spazm nienawiści. 
(Dokończenie). 

klaracyj zasadniczych. Inne, nie ta 
jące swej niechęci do pańs twa polskie
go, jako takiego, podobno nie pominą 
okazji do skarykaturyzowania i tego 
solennego w życiu paustwowem aktu, 
jakim jest wybór prezydenta i popisy
wać się będą swą nienawiścią i nega
cją. 

Ale najciekawsze nie tylko będzie, 
ale już jest s tanowisko Klubu Narodo
wego, innemi s łowy — endecji. Ma
newry endeckie są tym razem zupeł
nie wyjątkowo oryginalne. Otóż en
decja ni mniej ni więcej, ale wyna la 
zła teorję, że obecne Izby us t awodaw
cze nie powinny przeprowadzać w y 
boru prezydenta , że przedtem obecny 
sejm i senat powinny być rozwiązane, 
należy przeprowadzić nowe wybory, 
a dopiero to przyszłe Zgromadzenie 
Narodowe będzie wybierać Prezyden
ta... Dlaczego? Dlatego, że obecne 
ciało us tawodawcze nie podoba się 
Klubowi Narodowemu, że nie podoba
ją się im w y b o r y ostatnie, że wogóle 
nic im się nie podoba.. . 

Oczywiście, że możnaby nie zwra 
cać uwagi na te pobożne życzenia, 
gdyby nie to , że endecja rozpoczyna 
już niebezpieczną agitację przeciwko 
nieznanemu jeszcze Prezydentowi i 
zgóry s ta ra się podkopać jego w y b ó r 
i s tanowisko. P rzypomina to bliźnia
czo okres z przed grudnia 1922 roku, 
tak tragicznie zakończony, tak boleś
nie związany z myślą o ś. p. Prezy
dencie Gabrielu Narutowiczu... 

Teraz są inne czasy i inni ludzie, a-
niżeli wtedy, gdy ówczesny premjer 
dosłownie ba ł się jechać do sejmu jed
nym powozem z Elektem, kiedy po
wóz Elekta obrzucany był błotem 
przez wyjącą tłuszczę uliczną z opo
zycyjnymi posłami sejmowymi na 
czele. Te raz nikt nie będzie się ba ł , 
ani nikt nie cofnie się przed niczem, co 
będzie miało charakter udaremnienia 
jakiejkolwiek bądź bezczelności i p ro
wokacji. Ale nie o to chodzi. Agitacja 
Stronnictwa Narodowego mierzy w 
najgłębszą treść pojęcia w ł a d z y w 
Polsce, podkopuje poczucie prawne w 
społeczeństwie i dlatego wżera się 
anarchią w państwo. W y b ó r prezy
denta t r ak towany jest, jako okazja do 
Wbicia dobrego klina pomiędzy społe
czeństwo a rząd, do podgryzania ist
niejącego reżymu. 

W zwierciadle takiej „pracy naro-
ćlowej" jak świetnie, jak wiernie odbi 
ja się moralny konteriekt endecji, 
„praworządnej wychowawczyn i " swo 
jej trzódki wiernych.. . 

Czes ław OłtaszewsKi 

Nowa ustawa samorządowa 
w ogniu dyskusji sejmowej.—Referent pos. Pola

kiewicz polemizuje z zarzutami opozycji. , 
Warszawa, 14 lutego. | W dalszym ciągu wywodów poseł | Następnie ks. poseł SzydelsW f^no"' warszawa , 14 lutego, i w aaiszym t-ągu w y w w u u w poseł I Następnie K S . posei azyuę.bft-* k0fr 

Przed przystąpieniem do właściwego 1 Oołkosz poddał krytyce omawiany pro- podkreśl'!, że ordynacja wv jo rw« ,0 
porządku dziennego poseł Sanojca (BB) jekt. specjalnie zaś postanowienia ustro-1 struowana jest z duzem Drzemy? 
zabrał głos w sprawie osobistej doty- j jowej ustawy i ordynacji wyborczej 
czącej jego zatargu z pos. Rymarem 
(Yiub narodowy), poczem izba konty
nuowała dalszą dyskusję nad rządowym 
projektem ustawy o częściowej zmianie 
ustroju samorządu terytorialnego. 

Pos. Ciolkosz stoi na stanowisku, że 
sejm nie powinien załatwiać wielkiej u-
s tawy samorządowej, gdyż obecne sto
sunki nie dojrzały do tego. Należy. s'e 
ograniczyć do zagadnień takich, jak 
sprawa rozciągnięcia demokratycznego 
prawa wyborczego na województwa 
południowe, ustanowienie samorządu po : 

watowego . Małopolski i zreformowanie 
zgromadzeń gminnych w b. Kongresów
ce-

Nawiązując do oświadczenia m'nistra 
P i rack iego , że nie powinno być wza
jemnego przeciwstawienia się admini
stracji państwowej i administracji samo
rządowej, mówca wysuwa postulat za
chowania niezależność' samorządowej 
oraz zasadę aby samorząd nie stawki 
s ;e funkcją administracji państwowej w 
dziedzinie zadań własnych. 

Poseł Sommerstein z koła żydow
skiego, podtrzymywał poprawki z g h 
czc.-ne przez niego w komiki administra
cyjnej i uzależniał od ich pizyjęcia sta
nowisko wobec całej ustawy-

Następnie przemawiał poseł Rożek 
z frakcji komunistycznej. Ponieważ 
mówca stale odbiegał od lematu* mar
szałek trzykrotnie przywoływał go do 
porządku a następnie odebrał mu głos. 
lm'eniem klubu niemieckiego wypowie-
ci ta się przeciwko projektowi poseł R) 
sumek. 

Ukraiński socjalny radykał Ładyka 
uskarżał się. że projekt ustawy d o r v 
c/.rno posłom zbyt późno. Ponewaz 
n o w c a stale poruszał tematy polityc. 
ne nie mające n'c wsoólneeo z projek
tem omawianej ustawy, marszałek po 
uwukrotnem upomnieniu ooebrał mów
cy głos. Ody poseł Ładyka toczął <prze 
czać się z marszałkiem setmu, marsza
łek wykluczył posa na jedno posiedze
nie. 

sprawy a dalej omawiał sprawy z n ' W 
r. a gmin jednostkowych .w w o j e ^ j j 
twach południowych i zachodnich. ^ 
waża, że chwila obecna do tego s'C ^ 
nadaje. W konkluzji mówca oświj 1 0 \, 
że wzmiankowana ustawa wyk" jj 

. w-ele pracy i jest pierwszą prób-* $ 
; też uważać należy, aby ta próba 
dęła złych wyników. 

Po prze„mówieniu posła Szyde' s 

marsz. SwUalski udzielił głosu P° s 

Wierczakowi. który podkreśla- że 
ziemiach o mieszanej ludności ust r t'M. 
morządu powinien być inny. niż w do
nicach zamieszkałych przez ludno>c ^ 
rodowościowo jednolitą. Zwłaszc^ (}-
dzielnicach południowo-zachodnid 1 c 
wa ludności polskiej powinny W 
bezp'eczone. f 

Po pośle Werczaku zabrał P & t f 
seł Jeremicz (białorusin) który £j j< 
kuje ustawę oraz poseł Pawłows*'^ ' 
str. ludów- który wypowiada s'e p 

c^wko zasadzie gminy zbiorowej- t 0 $ 

Sejm załatwi 9© astlaw 
w c z a s i e b i e t a c e S 

wych ustaw, tak że wątpliwe Jest, czy j 
sejm nawet gdyby obradował w clagu 

Warszawa ,14 lutego. 
(F) Z kół dobrze poinformowanych 

donoszą, że nie należy spodziewać się w 
najbliższym czasie większych projek
tów ustawodawczych ze strony rządu. 
Wszystkie projekty ustawodawcze, ja
kie rząd miał zamiar wnieść do sejmu, 
zostały już przez rząd opracowane za 
wyjątkiem dwuch spraw rolniczych, 
które jeszcze wykańczane są w łonie 

i po" 
Następnie sprawozdawca posei 1

 £ni 
ldewicz polemizuje z posłam' Ry1 

i Ciołkoszem i obala twierdzenie p

f / r 
Lewickiego z klubu ukraińskiego 
kornej decyzji rady ambasadorów. 
jakoby mówiła o autonomji teryw^f 
nej dla Małopolski wschodniej. , i of0' 
marszałek broni zasady gminy 
wej- gt^fi 

Po przemówieniach posła r a , . ^ e % 
ka i posłanki Popławskiej t>°.s jutrO° 

odpowiednich resortów. 
Ogółem rząd wnosi do sejmu pod-1 czem' rozważać będzie także 

czas obecnej sesji budżetowej do 90 no- ł dalszej zr j żki cen w przemyśle 
D 

całego lu teg 0 i marca zdąży przepraco 
wać nowy materiał* 

W najbliższym tygodniu prawdopo-
dobnie w piątek odbedzie się posiedzę- Przerwano. Następne posiedzenie' ^ 
nie rady ministrów, które zajmie się je- rodź. 15-ej. Na porządku dziennV%, 
dnak tylko sprawami natury bieżącej. sze debata nad ustawą samorząd 0 . ^ ! 

Bardzo możliwe, że odbędzie s ię ' 
, również posiedzenie komitetu ekono
micznego, który poza sprawami rolni-

sprawę 

Do laski marszałkowskiej 
wniosek klubu narodowego w *' 
wykonywania art. 22 konstytu c> • t u po 
czącego wykorzystowania mafl a 

selskiego lub senatorskiego. 

Hoover żąda powrotu do parytetu złoW 
DSa tak iego celu Stany Z j e d n o c z o n e g o t o w e są nawet odro* t ( i 
spłatą długów.-—Hoover grozi zamknięc iem granicy dla imp° 

z krajów o z d e p r e c j o n o w a n e j walucie . 
Nowy Jork, 14 lutego. 

Z okazji .,Dn'a Lincolna" prezydent 
Hoover wygłosił w klubie narodowym 
stronnictwa republikańskiego przemó
wienie, w którem oznajmił, 'ż Stany 
Zjednoczone będą zmuszone do wyda
nia zarządzeń obronnych przeciwko 'ni-
port°wi, pochodzącemu z krajów o zde
precjonowane] walucie-

Hoover zalecał akcję międzynarodo
wą, mającą na celu stabilizacje walut i 
zapobieżenie wojnie ekonomicznej. 

Domagając się przywrócenia w sto
sunkach międzynarodowych parytetu 
złota, mówca wypowiedział pc«|qd. Iż 

porzuc'ły parytet złota usiłowały przy
wrócić swej walucie Jej dawną wartość-
Zdaniem jego- wystarczy stabilizacja, 
zdeprecjonowanych walut. 

Gdyby jakaś część spłat na rzecz 
Stanów Zjednoczonych z tytułu dłu
gów wojennych mogła być odłożona, 
aby czasowo być zużytą w tym celu. 
nie zawahamy się tego uczynić — o-
śwladczył Hooyer. 

Jednocześnie — mówił dalej Hoover 
t — należy czynić usiłowania, aby znaleźć 
zastosowanie dla srebra przynaj
mniej w rozszerzonym 
systemie monetarnym 

ver — iż naród amerykańsk' " p f 0 l , 
nie wprowadzony w błąd PTZ. c tfy 
gandę zagraniczny, 1 uważają, .^pi^ 

I wanie długów wojennych za • , 
\ środek odbudowy międz.vna^ j e f, 
stosunków gospodarczych. °°iv\\i0 c.f 
prawdą, ponieważ długi t u . s V h 

nie jest koniecznem, aby narody, k t ó r e ' — Mam nadzieję — powiedział Hoi 

ścią zagadnienia a znaczenie 
tu widzenia handlu św1atovvet. 
przesądzone. .vV,Ml'lii 

Mówca dodał iż ieżel ; fi,*Tw|«i 
od Stanów Zjednoczonycn W 
należy im dać 7arłrwnien'e- c(j ^ 

pomocniczym ,prncf) doprr-wfłdzi do nozyty^JJ , | 
ziiUatów stabilizacli moneta1*' ' 
budowy pomyślności światom' 0 1 ' 
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Ligę Narodów, 
Dalsza akcja pojednawcza jest niemożliwa.—Liga NARODÓW 

nie uznaje państwa Mandżuko i podkreśla 
suwerenność Chin nad Mandzurlu. 

KVw. Genewa, 14 lutego 
DoOT^et 19-tu 
^ • " u 2 tekstei.. 

na pytanie skierowane do delega C|i j .ty i<*mc s t e r o w a n e ao aeiega-
o W"P°nskiego w dniu 9 hm. Chodziło 
Nac • n / e n i e ' c z y rząd iapońsk' przyj
ęci J a l t o podstawę akcji pojednaw-
(AKL d y a p o r t u Lyttona zgadza s'e 
m^i n a zawartą w n'm zasadę 

suwerenn°śd Chin nad Man
i l ą i C 2 y g Q t 6 w j e s t u z n a ć , ż e u t r z y . 

5 ^ n l e 'stnłenia państwa Mandżuko nie 
^n,°wl załatwienia sprawy. 

Jatv D y l ° do przewidzenia, odpowiedź 
SR1' D y , a negatywna. Pi 'smo dele-
joJ Japońskiego przypomina, że Ja-
BiM W y P o w i e d z ' a ł a swą opinję jasno i 
u ^ u z n a c z n i e . Rząd iapońskł n'e mo-

? zgodzić na to, aby niepodległość 
•^a Mandżuko była przedmictem 

kontrmpropozycyj za bezużyteczne. 
Następnie przyjęto ostateczny tekst 

zaleceń końcowych, przyczem po stw'er 
dzenHi suwerenności Chin nad Mandżur
ia, na pierwsze miejsce wysunięto za
lecenie wycofania w°jsk Japońskich do 
strefy kolejowej. 

Drugie zalecenie dotyczy zorganizo
wania szerokiej autonomii Mandżurii 

zgodnie z propozycją komitetu Lyttona. 
Komitet 19 ustala także, że komitet 

negocjacyjny, który, miałby ewentual
nie zająć się wprowadzeniem w ż y d e 
zaleceń zgromadzenia będzie się składał 
z sygnatariuszy traktatu 9 mocarstw o-
raz z tych członków komitetu 19. któ
rzy wyrażą życzenie zasiadania w nim-
Również Rosja sowiecka będzie zapro 

t i e M ° m i t e t 1 9 Polecił sekretarzowi ge-
w a n e m u odpowiedzieć delegacji ja-
^ n s kiej , i e w tych warunkach n'e mo-
J! uważać kontrpropozycji Japońskiej, 
J ^ a z k u z którą wystosowane było 
K^omniane pytanie, za możliwą do CIĘCIA za podstawę akcjł pojednaw-

1 ' że uważa dyskutowanie tych 

Widmo nowej wojny na Wschodzie. 
O f e n i y w a f a B i o A s S c a r o i p o c z n l e s i e 

S^-go l u t e g o 
PeWn. 14 lutego 

Ofenzywa Japońska w prowincji Dże. hol rozpocznie się prawdopodobnie 27 
lutego tak, aby osiągnąć swój punkt 
kulminacyjny 1 marca t. j . w pierwszą 
rocznicę utworzenia niezależnego pań ' 
s twa mandżurskiego. 

Według wiadom°ści pochodzących 
od wyższych urzędników Japońskich 
przygotowane zostały Już trzy ultima
ta, które zostaną niebawem wysła
ne. 

P ierwsze ultimatum wysyła 

m reumatyzmie 

Mandżuko do gubernatora chińskiego 
prowincji Dżehol, drugie d°wódca Ja
pońskich s«ł zbrojnych w Mandżurji 
gen. Muto do gen. Czang-Sue-Uanga, 
głównowodzącego chińskich s'l zbroj
nych i trzecie rząd japoński do rządu 
nankińsk>ego. 

Wszystkie noty domagać się będą 
całkowitego usunięcia wojsk chińskich 
z prowincji Dżehol. 

Jak wiadomo, chińczycy oświadczy
li niedawno, że będą stawiali silny opór 

rząd inwazji japońskiej w prowincji Dżehol. 

szona. Jednakże komitet będzie powoła
ny do życia tylko w razie przyjęcia za
leceń zgromadzenia przez obie strony. 
Ponieważ zdaje się już nie ulegać wąt
pl iwość, że Japonja odrzuci te zalece
nia, które stanowczo potępiają jej poli
tykę w Mandżurji. komitet zapewne 
wcale nie zostanie utworzony. 

Obecnie komitet 19 zakończył swe 
prace. Nadzwyczajne zgromadzenie Li
gi zbierze się w przyszły wtorek. W 
najbliższych dniach zostanie opubliko
wana całość raportu, przyczem dla pod
kreślenia wagi. jaka jest przywiązywa
na do tego dokumentu i dla zapoznania 
z nim opinii publicznej całego świata-
tekst raportu będzie transmitowany 
przez radjostację Ligi Narodów. 

• 
Waszyngton, 14 lutego. 

W kołach oficjalnych panuje wielkie 
zaniepokojenie z powodu niepowodzenia 
prób pojednawczych pomiędzy China
mi a Japonja. 

Przeważa pogląd, iż wojna na wiel
ką skalę w Mandżurji staje się nieunik
nioną. Oczekiwana jest blokada portów 
chińskich przez Japonję oraz wycofanie 
się Japonji z Ligi Narodów. 

i podagrze należy niezwłocznie zastosować tabletki Togal, Togal bowiem 
zwalcza te niedomagania, wstrzymując nagromadzanie się kwasu moczowe
go, który, jak wiadomo jest przyczyną tych cierpień. Spróbujcie i przeko
najcie się sami! Do nabycia we wszystkich aptekach. Nr. registru J364. 

Pogotowie bojowe Francji 
nie może być osłabione w chwili, kiedy na widowni pojawił się 

Hitler—woła przewodniczący komisji wojskowej płk. Fabry. 

Hządowe projekty finansowe zostały uchwalone. 

komisji wojskowej izby płk. 
V. 

L ^ O ^ 5 * . oświadczył z goryczą, że 

ty Pa ryż , 14 lutego, 
f^, c zasie dyskusji w parlamencie nad 
ly h

 c ^ kredytów ministerstwa ob roDOWODOWEJ przemawiał przewodni-

^ jj jjc niemal zasadą, że ilekroć trze-
S h ? K r y ć deficyt budżetowy redukuje 
h, ? e dewszystkiem kredyty wojsko-
°dwa*5t t o i e c m a k najgorsza metoda-
p . a z a to bowiem stan moralny armji 

SCH ^ a l ) r y przypomina dalej, że 
W ? y u tworzyły lotnictwo bombowe, 
\ a n w y s z k o l o n e . Należy sobie 
% 3 a °mić. jaką rolę może odegrać 2 IHCI* i ą c e P i l o t o w gotowych po-STAII W s z y s t k o dla ojczyzny. I w te) 
}\l \ Francja może lada dzień stanąć 
% v Jaktu dokonanego. To samo do-
\ Meiniec, gdzie istnieje Inna for-
S?er», " t a i *na , polegająca na łatwem 
%}j "canlu wojska przeznaczonego do 
" e t ' c ° może postawić Francję rów-

tyw°bec bardzo poważne] sytuacji, 
fytęjjwlll obecnej Francja powinna 
i k i sv . s z y s t k l e siły, aby zorganlzo-
<o, ^y ystem stałego pogotowia bojowe-
$ l] c

 t y n i celu Francja powinna posla-
! ' l w n . e 1 dobrze wyszkolone kadry 1 
,% e " e d ' ń materjał wojenny. Propono-

6 w e d u k c j e kredytów mierzą właś-
^ Wszystkie te czynniki. 

HFLĄ̂ Ukończeniu mówca przypomina 
rr'iicii 1 6 s l < * Hitlera, co zawiera dla 

6LC\vi groźbę niebezpieczeństwa. W 

Francja przeprowadziła redukcję swych i 
kredytów wojskowych o 20 procent 

Zapomina się, że Francja utrzymuje 
600.000 żołnierzy za sumę 6-500.000.000 
franków, podczas gdy Niemcy wydają 
na swoją stutysięczną armję trzy mil
iardy. 

Na w y w o d y pułk. Fabry odpowie
dział premjer Daladier, który zaznaczył, 
że przeprowadzenie redukcji w niczem 
nie dotyka siły żywotnej armji francu
skiej. 

Paryż) 14 lutego. 
Izba deputowanych uchwaliła projek

ty finansowe rządu. Z projektem tym 
rząd związał kwestję zaufania. 

Za projektem głosowała również gru
pa socjalistyczna. Ostateczny wynik gło
sowania nad całokształtem projektów fi
nansowych w izbie deputowanych przed 
stawiał się następująco: r a projektem 
głosowało 256 deputowanych, przeciwko 
215. — 

Debaty parlamentu, które się rozpo 

częły w niedzielę o godz. 15.30, zakon 
czyły się w poniedziałek o godz. 22.15. 
Deputowani stwierdzają, że obecne po
siedzenie parlamentu było najdłuższe, ja 
kie pamiętają, trwało bowiem 37 godzin 
i 15 min. bez przerwy i poświęcone było 
nieprzerwanej dyskusji z półtoragodzin
ną przerwą obiadową. 

Znawcy życia parlamentarnego Fran
cji utrzymują, że aby znaleść podobnie 
długą dyskusję, należałoby sięgnąć do 
czasów Wielkiej Rewolucji. 

Przyjaciel Lindbergha porwany 
Bandyci żądają okupu w wysokości 40 t u s . d n i . Bandyci żądają okupu w wysokości 40 tys. doi. 

Londyn* 14 lutego. młody miljoner z Colorado, Ka 
Dzienniki londyńskie informują o no- cher został wczoraj uprowadzę: 

wem porwaniu w Ameryce, pozostają- bandytów, którzy żądają 40.000 
cem w pewn. związku z Lłnberghem. okupu. 

Najlepszy przyjaciel płk. Lindbergha, Bottcher otwierał swój garaż w Den-
lllliilllllllllllllilinTiilliiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinitiiiiiinii|||||jj; III!! 

Dzieła sztuki za chleb i... sztuczne zęby. 
D o n i o s ł a I n i d a i n w a S P o l s K i e g o 

T o w . A r l u s f y c z n e s o 

SIJM* s k a d Francja oczekiwała na-
hii,- d oda tkowvch gwarancji bez-
SII ! S t W a « "waża się Francję przez 

% / Paradoks, jako uzbrojona od 
l l l l l l j , * ł o w ' K d y tymczasem Jedynie 
^ ^Y^^nmiiiiimiiuiiiiiiimiiimiiiiiiiłiiiiwiiiiiiiHiniHiMii: 

\i, a r larvey, H e n r y G a r a t - r 3 r y k 

' w - R- Heymanii oto 
i C ° W Ł . O S V SEN" 

Polsk'e Towarzys two Artystyczne, 
najstarsze i największe stowarzyszenie 
artystyczne w Polsce, powzięło myśl 
udostępnienia nawet w tych ciężkich 
czasach m°żności nabywania dzieł sztu
ki przez poszczególne organizacje lub 
też osoby pojedyncze-

W tym celu prOponuie wym'anę to-
warów w poszczególnych gałęziach 
produkcji przemysłowej ' handlu za 
dzieła mafarsklę (obrazy), grafikę (ar
tystyczną i użvtk 0 wą) , rzeźbę oraz 
przedmioty sztuk' stosowanej. To samo 
tyczy się wymiany produkcji artystycz
nej na prękłukcje umysłowa prżedśta-

wicieli róinych wolnych zawodów iak 
np. lekarzy, dentystów, budowniczych 
i t. p. 

W myśl powyższego Polskie Towa
rzystwo Artystyczne zwraca się n>niej-
szem do organizacyj zawodowych, re
prezentantów gałęzi przemysłu, handlu-
rzemiosł i wolnych zawodów, jako też 
indywidualnych producentów i pracow
ników z propozycją nadsyłania pod ad
resem Towarzys twa odpowiednich o-
fert. z wymienieniem nazwisk artystów-
oraz rodzaje dzieł sztuk'. jak'eby były 
dla danego stowarzyszenia związku lub 
osoby pożądane w drodze wym'any. 

var, aby wstawić samochód I w tej właś 
nie chwili przystąpiło do niego dwuch 

[arów J uzbrojonych w rewolwery osobników, 
którzy go porwali. 

Siedząca w samochodzie żona Bott-
chera błagała go, aby nie odmawiał żą
daniu, bojąc się o jego życie. 

Bandyci wręczyli p. Bottcherowej 
żądanie okupu, ,. adresowane do starego 
Bottchera, ujca uprowadzonego, znanego 
multimiljonera. 

W liście swym bandyci dają instruk-
cjeź, co do sposobu złożenia okupu i 
zwracają uwagę, że dziecko Lindbergha 
dziś jeszcze żyłoby, gdyby okup został 
złożony. 

Bottcherowie gotowi są do zapłacenia 
żądanego okupu. 

Nowy Jork, 14 lutego. 
Brak jakichkolwiek wiadomości o 

uprowadzonym przez bandytów mło
dym miijonerze Karolu Battcberze. Zo
na Bottchera ogłosiła przez radjo, że 
gotowa jest zapłacić każdą sumę, jakie] 
zażądają bandyci. 

Sytuacja jest tem traglczniejsza. t e 
pani Bottcher w najbliższej przyszłości 
spodziewa się dziecka. 
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15-rocznica Rarańczy. \ 
Komitet obchodu piętnastoletniej rx»:i 

nlcy przebicia się 2 Brygady Legjbnów 
Polskich w dniu 15 lutego 1918 r. pod 
Raranczą podaje do wiadomoś: ' , że w 
dniu dzisiejszym, t. j . 15 bm. o godz 10 
w kościele Św. Krzyża odprawione zo
stanie żałobne nabożeństwo za dusze po
ległych w tej walce legjontsiow. 

Wieczorem o godz. 20 w sali Rady 
Miejskiej odbędzie się uroczysta akade-
mja. Słowo wstępne wygłos' prezes za
rządu wojewódzkiego związku legioni
stów mec. Modest S ł o n i o w i , Prelek
cję na temat przebicia się drugiej bry
gady wygłosi uczestnik tego>czynu p. lii 
polit L. Piątkowski. W części artystycz 1-
nej akademji wezmą łaskawie udział pp.: 
H. Fotygo - Żebrowska, dr. W. Żebrow
ski, artysta Teatru Popularnego A. Gó
recki, chór im. Moniuszki pod bat. dyr. 
K. Prosnaka I orkiestra 28 p. S. K. pod 
bat. kapelmistrza por. A. Gaula. 

Wstęp na akademie- bezpłatny. 

ZNOWU WYGRANA ZŁ. 20.000 — 
Jak się dowiadujemy, wczoraj w o-

statnhn dniu ciągnienia 4-ej klasy Lote
rii Państwowej przypadła naszemu mia
stu poważniejsza wygrana zl. 20.000.— i 
na nr. 143682. 

Fortuna uśmiechnęła się 4-em łodzia
nom z niezamożnych sfer. Szczęśliwy 
los nabyli oni w słynnej kolekturze S. 
Jatka (Piotrkowska 22 i 66). War to nad
mienić, Iż w tejże kolekturze padła rów
nież cmeigdaj większa wygrana zł. 15.000 
(na nr. 143673). 
iiiiiiiiiiiiiiiiitiiitinnM 

Jak się spełnił jej sen o Hollywoo
dzie pokaże nam Jasnowłosy Sen — 
Liljanka. 

III 

W dniu 18 b. m. rozstała sią z tym światem 

B. P. 

Henryka Bllimcweigoutó 
W zmarłej tracimy długoletnią i gorliwą pracowniczke. 

szczerze oddaną naszej Instytucji. 
Cześć Jej pamięci. 

Z A R Z Ą D I D Y R E K C J A 
Krajowego Związku Przemysłu Włókienniczego. 

Skrzynka do listów 
Do Szanownej Redakcji Republiki 

w Łodzi 

W dniu 13 b. m. rozstała się z tym światem 
B. P . 

ul. Piotrkowska 
Ostatnio są rozsiewane wśród - i , h M ' 

pieczonych pogłoski, które nawet PJ 2 6 ' 
dostały się na łamy prasy, jakoby K a S , 
Chorych w Łodzi zamierzała zlikwiuo 
wać Zakład Roentgenowski i Pogotowi* 
do nagłych wypadków. 

Wiadomości te mijają się całkowici 
z prawdą, albowiem Kasa Chorych W* 
nie ntetylko utrzymać wszelkie dotyc£ 
czasowe urządzenia, lecznicze, lecz ta*' 
że wedle możności i potrzeb je uzupełni 
i rozszerzyć. Tak np. o ile chodzi o f 
ozenle roentgenowskic ma być zakwP1^ 
ny aparat dla Szpitala im. Prezydcnf 

iMrkiecM kłArv rfmtvchczas tego £ 

Henryka Blumcweigowa 
W przedwcześnie Zmarłej straciliśmy serdeczną i zacną wspól-

towarzyszke. pracy. 
• .'.<•' Głębokim żalem i smutkiem przejęci, zachowamy wierną pamięć 

o Niej na zawsze. 
Koleżanki I Ko ledzy 

Krajowego Związku Przemyślu Włókienniczego^ 5 0 - 2 

miłość do ŁodiL 
(as) . , Onufry Samulewicz .— wllnia 

nin z krwi i kości — gospodarz pod mia 
stcin na 5 morgach — młody jeszcze 
człowiek., żonaty — upodobał sobie o 11 
lat od siebie starszą Annę Lulę. Porzu-

, cił żonę, porzucił gospodarstwo i z lubą 
Dziś w środę dnia 15 lutego o g o d z . ' 9 : w i c 1 przenjósl się do tak mało romantyczne-

czorem w lokalu własnym Zrzeszenia Kol?.'go miasta., jak nasze. 
Zyd. „\ft I.Z.O.1'. Sienkiewicza 26 słynna po- P o malowniczcm Wilnie — prozaicz 
wlcścioplsarka żydowska p. Rachela Faigen-1 
berg wygłosi odczyt p. t.: KOBIETA 2YOOW- " 
SKA ; .IAKO PIONIERKA PRACY W PALE
STYNIE". 

Roniantyczny w i l n i a n i n odpokutował to srodze 
"domagał się pieniędzy. Domagał się dla 

tej prostej przyczyny, że ich nie miał i 
dlatego, że chciał jechać „do tych pól 
malowanych zbożem rozmaitem"... Bi
let do Wilna kosztuje dużo. 

Samulewicz groził Luli, że ją zabije. 

Na zakończenie p. Fajgenberg odczyta 
fragment swych ostatnich utworów. 

CAFE „ATLANTIC" (Piotrkowska 48). 
Znana w mleścfe naszem kawiarnia '..CSTe 

Atlant^' wpłowaiWla dla swych.sta/ł.Jwc"" 
nlclada mowacłęV' fangażu|ąc znJrlefd hiimi 
ste Olesia Gronowskiego. 

Znakomity ten humorysta bawi swym nie
frasobliwym humorem w piosenkach iak rów-
niet w skecz.'ch. licznie zebrana codziennie pu
bliczność. 

na, rzeczowa, w najwyższym stopniu 
Łodź — to nie są warunki rozkwitu u-
czuć. Jednak póki miał Samulewicz pra 
cę — żyło się- w jakiej takiej zgodzie i 
nriało się c d do ust włożyć. Przyszły 
redukcje w fabryce — Samulewicz nie 
miał z 'CĆe$o:żyćY«- pani Lula (nazwisko-
J ^ l a ^ a n^mie...)..zgodzita się jako siu 

W obowiązku byłoby Luli wcale nie 
źle. gdyby nie to, że Samulewicz odwie 

Nachodził ją często i poza miejscem pra
cy. 

Wreszcie 30 września doszło do dra
matu. 

Rano Lulu w towarzystwie swej pani 
poszła na Wodny Rynek, po zakupy. Za
uważyła Samulewicza. Miał w ręku du
ży nóż. Lulu poczęła uciekać. 

Oskarżony napędził ja. uderzył no
żem-w brzuch, a-gdy .padła na bruk, za
dał jej jeszcze jeden cios w plecy. 

Lulu odwieziona została*'do szpitala. 
Oskarżony przyznał się do winy. 

Sąd przesłuchał tylko kilku, zamiast kil 

Mościckiego, który dotychczas teg-
dzaju aparatu leczniczego nie P ° s ' 3 ^ 
Ponadto w najbliższych dniach zos ta j 
otwarte sanatorium dla pierśiowo-C'1" 
rych w Tuszynku. p 0 

Pogłoska o zamierzonej likwidacji r 
gotowia do nagłych wypadków równi* 

i nie jest zgodna z prawdą, albowiem *t 
' sa Chorych zamierza jedynie zreform. 

wać ten dział pomocy lekarskiej, ^ r K l i 
dym jednak razie nie ze szkodą ubezp' 
czonych i ich rodzin. -i 

KASA CHORYCH W Ł0D* 
p. o. Dyrektora: • . 

Jan DworsKi-

K T e m a t e m plotek 

całego świata g 

I 
p r z e d m i o t e m o g ó l n e g o % 
z a i n t e r e s o w a n i a stanie się 4 
film pod tym samym tytułem. j 
który wkrótce wyświetlać W 5 

• - o« .-» r\ 

n Anity Ondrci 

dzal ją często i jeszcze częściej — gdyż kunastu, świadków. Samulewicz skaza-
lulkak.rntnic w c ;agn iednei wizyty — nv został na dwn lata wlezienia, 

dzie kino...??? 
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D w u z e n i e c ? 
R o m a n s LEO DEŁNOKTA. 
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Pani Szeftlowa była zachwycona po
mysłem męża. Szeftlowi Śniły się laury 
dramaturga — był przekonany, że 
wstrząśnie ze sceny podwalinami „zgni
łej Łodzi", obudzi sumienie, a wraz ze 
sławą, pozyska fortunę... „Dla dziecka"! 
„Wszystko dla dziecka!" 4 - powtarzała 
przyszła matka, klaszcząc w dłonie. — 
Chodziło o to, aby wystawić sztukę, 
choćby raz jeden"... 

Powtórzenia winny były nastąpić na 
wszystkich scenach Królestwa — kto 
wie?... może i świata. Sztuka została na
pisana w trzy dni i trzy noce . oboje mał 
żonkowie byli zachwyceni. Wszelako z 
wystawieniem jej poszło nie łatwo. — 
Wreszcie wymarzony „jeden raz" miał 
się spełnić. 

Triumf ten kosztował Szeftla wiele— 
i to nie tylko w troskach, ale i w go-, 
tówce. Rzecz bowiem poszia drogami 
nadzwyczajnemi, które wypadło zaapro
bować gwoli.... przyszłości. Oto pewien 
dyrektor wędrownego teatru, który na 
gościnnych występach na prowincji, 
ostatnio zaś w Łodzi, stracił tyle, że już 
nie miał nic do stracenia, zgochil się na 
wystawienie „chińskiej sztuki" nieznane
go autora, z zawodu buchaltera. 

Ale zgóry postawił warunki:.da sztu
kę tylko raz — na. przedstawieniu ostat-
niem — o ile sam autor poniesie wydat
ki na dekoracje, które zresztą będą 

(..świetne. ...' • 
„W chińskiej sztuce dekoracje sĄ 

wa nie grają roli". 
Autorowi zrobiło się przykro: ale 

osądził, że byłoby trudem zbytecznym 
przekonywać dyrektora, który powoły
wał się ha swój smak, wyrobione poglą
dy i wieloletnie doświadczenie: „Wy
starczą nam trzy próby — nie mamy cza 
su do zbytku — zresztą artyści są ge-
njabii... Wszystko potrafią zrobić odra
zu!'" — wyjaśnił dyrektor. 

Szeftel godził się na wszystko. Przez 
cały tydzień wypadło fetować zgłodnia
łą trupę aktorów. Potrafili |eść i pić za 
personel potrójny — Szeftla cieszyło to 
mocno: genjuszy trzeba było podtrzymy 
wać przed występem. Co dnia oglądał de 
koracje, które malowano w gorączko
wym pośpiechu. Dyrektor zachwycał się 
„niepodobne to do niczego w Europie". 
„Ale, czy dosyć chińskie? ' — pytał Szef 
lei, który nigdy nie oglądał Chin. „Czy 
pan nie widzi?... absolutnie chińskie!"... 
Znam się na tem! I Szeftel musiał za
chwycać się również... Jednocześnie 
uciułane przezeń oszczędności — graty
fikacja bankowa — ostatnie zarobki to
nęły w szerokich kieszeniach malarzy 
dekoracyj i... dyrektora. „Nie wolno nam 
oszczędzać na dekoracjach!" — mówił 
dyrektor. „Kasa to panu wszystko wró 
ci" — Jeden wieczór?" — zapytywał 
zdziwiony Szeftel. , . 0 , pan wymaga cu
dów... Pierwsze przedstawienie nigdy nic 
nie przynosi... prócz zwrotu drobnej 
cząstki kosztów. Ale jeżeli będzie powo 

wszystkiem" — oznajmił autorowi. „Sło- dzenie — powtórzę panu sztukę sto, ty

siąc razy... nie będzie już żadnych kosz
tów... tylko gaża artystów... Będziemy 
mieli idealne dekoracje... Niczem Paryż!" 

Szeftel żył nadzieją... Na pierwszej 
próbie był nieco speszony. 

— Panie dyrektorze! — mówił — 
przecież aktorzy wcale nie trzymają się 
mojego rękopisu... 

— Ducha... ducha trzymają się... Pan 
wymaga za wiele, żeby moi znakomici 
aktorzy kuli na pamięć każde pańskie 
słowo... Zresztą sufler będzie czuwał. 

—- Sufler jest pijany! — rzekł. 
— Pijany na próbie zawsze... Ale 

przed występem zakazuję mu pić. Cza
sem nawet na jeneralnej próbie jest 
trzeźwy..." 

— Panie dyrektorze... Li-fu-tse, głów
ny bohater nosi pański szlałrok.. któiy 
widziałem na panu, kiedy pan brał ode-
mnie rękopis w hotelu... To nie jest s;.laf 
rok specjalny... dla sztuki! 

— O, panie Szeftel! pan za wiefe 
wymaga... Gdyby każdy dyrektor miał 
sobie sprawiać nowy szlałrok dla pań
skiej sztuki, ja musiałbym z torbami 
wyjść z teatru.... 

— Ale w tych warunkach boję się... 
klapy. 

— Nie bój się pani... 
— Publiczność nie zna się na ni

czem... Klaka ją rozgrzewa... Musi pan 
dać jakiś randuslk na klakę! 

Biedny autor kiwał smętnie głową... 
Słuchał aktorów i nie poznawał własne
go dzieła. Wszelako nie ważył się gnie
wać — dyrektor potrafił byc nieustępli
wy tam, gdzie chodziło o „dobro sztuki". 
Na prośbę autora zarządził odrazu pró
bę „póljeneralną": świeżo malowane de
koracje rozstawiono jako tako — i Li-
fu-tu wystąpił w kostiumie .narodowym' 
t. i. w szlafroku dyrektora. Zresztą szlaf 
rok był „chiński" —a lekkie zaszarga-
nie i trochę dziur świadczyły o skrom
ności miljonera, który w sztuce zaizucił 
łodzianom i łodziankom, że dbają tylko 
o styk zewnętrzny. W słowach autora 

brzmiało to po Szekspirowsku: f v 

Jedno wam w głowie 1 — broka 1 ' .^ 

Złocone łachy i, kiecki wykwi" 0 1 ' 
Ulane fraki i krawaty modne, ,^ l t 

Pudry i szminki—prasowane SP° ( V„ 
Szumiące suknie, perły i bryla" 1!'^ 
Lecz w piersiach niema... ° & x ^ 

— Przynajmniej to niech mi P 0 * , ^ 
dokładnie... Pański Li-fu-tu gubi rfjji,, 

— Niech pana o to głowa n ' e

p , j ( i ; i e 

Na przedstawieniu wszystko^ s ^ j ^ l i 
Zresztą pan jest za miody! Pan 
publiczność nie ma nic lepszego f 
boty, tylko liczyć pańskie sy laby ' - ' 

— Jednakże, panie dyrektorze 
— Kto reżyseruje — ja, czy P* 
— Oczywiście pan, ale... doV,0'L\\> 
— Zostaw pan słowo w sp° B 

Teatr — to życie... ruch... 
Szeftel skrobał się w g łowę- ^ 
W tej chwili dano mu znak-' 

iZC*' 

(I 

nie-;; 

pańska telefonuje".... 
Pobiegł do telefonu — 

„rzucił wszystko" — był w doro 

W domu żona objęła go s e r d e ^ y 
— Mój drogi!., nie martw s i ę -

scy umrzeć musimy... 
Wargi mu latały. 

. — Więc... ktoś umarł? li*1' 
— Przepraszam cię., otworzy 1 8 

Miałam przeczucie... 
— Ale... kto?... kto?... 
— Pani Grove.. 
— Ira?!. li*' by" 

Tak... Iral... A tak m e d a ^ j>!» 
Nic P* a C Z ' my świadkami jej ślubu., 

gam cię... Łży nie pomogą-
Sama płakała... 
— Mój anioł... mój anioł! 

rzał Szeftel zbielałem; warga" 1 ' 
Łzy spadały mu na list. 
Robert Grove pisał krótko: 

(Dalszy ciąg jut"' 

po 

o)< 
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JITII Faustyna i Jowity 
Jutro Juljanny P. M. 
Wschód słońca 6.52 
Zachód słońca 16.47 
Wschód księżyca 00.00 
Zachód księżyca 8.37 
Długość dnia 8.46 
Przybyło dnia 2.10 

Pożegnanie wojewody 
P- Wł. Jaszczołta, który 

opuścił Łódź. 
t J J Wczoraj o godz- 12-38 opuścił 
i nk d o ł y c h c z a s o w y wojewoda łódzki 
"Jecnie wileński, p. Jaszczolt. Poże-

ll, 8 P- wojewody odbyło s'ę niezwy-
w" r °czyśc ie . Na placu przydworco
wi 1 ustawiono dwie kompanje honoro-
Oj' w°Jskową i policyjną z orkiestrami. 
d.y ukazało się auto, wiozące wojewo-
tyjaszczołta. orkiestry zagrały hymn. 
I lewoda Jaszczolt przeszedł przed 
c e. n t e rn kompanji i udał się do sali r e -
^ I n e J . gdzie oczekiwali nań przed

z i e l ę władz i społeczeństwa, 
p r z y b y l i ; wicewojewoda Potocki, 
W^fajowie Małachowski i Olszyna -CZy,ński> prez. Ziemięcki, wiceprez. solski, insp. Niedzielski, insp- Torwiń-

1 I c z n e d e l e e a c i e - Pożegnanie. 
\ ^ 'odbyło s'ę w serdecznym nastro-
iijJpectągnęło się przez dłuższy czas, 
k* Pociąg, z powodu zasp śnieżnych 
% r o d z e ' n'e mógł wyruszyć punktu-

i J^eszc le , p rzy dźwiękach orkiestr-
^ i t a t l y owacyjnie, p. wojewoda Jasz-

1 1 odjechał. 

Zamach samobójczy rejenta Jarzgbskiego. 
Przyczyną tego kroku był stan chorobliwego zdenerwowania. — 

Powodów zewnętrznych nie było żadnych. 

Stan zdrowia denata jest bardzo ciężki. 

A i ż k a ceny mięsa. 
"Znicy energicznie przeciw-

S (|. stawiają się temu. 
• W c Z o r a j odbyło się posiedzenie 

k 0 1 " 1 ^ cennikowej pod prze-
H { T c l W e m p . Kałużyńskiego, zwola-
Ve,cjalnie celem zredukowania c e n 

p 1 Przetwoórw mięsnych w Łodzi, 
kadzenie t rwało kilka godzin, ale 
\ B So konkretnego rezultatu nie da-
V ° n i e w a ż przedstawiciele producen-
^ 2ażądali. aby komisja cennikowa, 
h2 wydaniem ostatecznej decyzji. 
W ""Radziła bardzo dokładną kalku-
\ s- rwierdzili oni bowiem że nie moż-
H a ? P i e r a ć na- sporadycznych wy-
% C n potanienia żywca, gdyż n a 
i w n y n ' e uległy zmianie. Wobec 
^ 2 s z e g o posiedzenie komisji odro-

tjajgorsze taksówki 
jpdżają na dworzec kaliski. 

^ J a k s ó w k i łódzkie znajdują się na-
\ Z °ardzo dobrym stanie. Starannie 
S l i a n e ' Prezentują się bardzo przy-
*k\J< a niektóre z nich wyglądają 

S o w e wozy prywatne . Tem 
% ? e zdziwienie musi wywołać wi-
% l a ksówek. stojących na dworcu 
\ C~~ Kaliska. Podczas gdy w mie
li* ^ s u j ą ładne wozy, 

h ^°rcu stoją najstarsze gruchoty. 
N i ? L Z ę s , o n e ' rozklekotane, z śledze
ni kki« k t ó r y c h wyłażą sprężyny, okry-

e w ś nieokreślonego i niemiłego 

Wczoraj miasto nasze obiegła 
wieść o samobójstwie notarjusza Ste
fana Jarzębskiego, prowadzącego kan 
celarję przy ul. Piotrkowskiej 96 i za
mieszkującego przy tejże ulicy nr. 153. 
Należy podkreślić z całym naciskiem, 
że rozpaczliwy ?:rok szanowanego 1 

cieszącego się ogólną sympatją praw
nika, byłego sędziego okręgowego, nie 
ma podłoża ani materjalnego, ani u-
chybień w stosunku do władz skarbo
wych. Rejent Jarzębski popełnił za
mach na swoje życie bez zewnętrzne
go powodu. Ręką jego, w chwili gdy 

Kto uzyskał prawo do zasiłków 
przed dn. 8 lutego, otrzymywać będzie 

zasiłki przez 9 miesięcy. 
O) Przed kilku dniami donosiliśmy, jż 

związki zawodowe pracowników umy
słowych wystąpiły do ministerstwa o-
pieki społecznej z prośbą, aby zarzą
dzenie o skróceniu okresu wypłaty za
siłków do 6 mies. nie miało mocy wstecz 
nej t. j . nie obowiązywało wobec tych 
bezrobotnych, którzy uzyskali prawo 
do zasiłków przed dniem 3 lutego. 

Sprawa ta żywo obchodziła wszyst
kich bezrobotnych pracowników umy
słowych, gdyż obejmowała niemal 
wszystkich, którzy do stycznia b . r. u-
tracili pracę- Czekano w'ęc z niecierpli
wością na decyzję ministerstwa- I oto 
jak się okazuje, komisarz rządowy Z. U. 
P . U. do którego zwróciła się również 
unja związków zawodowych, 

poparł tę prośbę w ministerstwie. 
W dniu wczorajszym kasa chorych. 

która spełnia na terenie Łodzi funkcje za

stępcze ZUPU. otrzymała zawiadomie
nie, 'ż ci bezrobotni, którzy przed dniem 
3 lutego uzyskali prawo do zasiłków, 
otrzymywać je mają przez 9 miesięcy, 
a nie przez 6, jak to przewiduje nowe 
zarządzenie. 

Oczywiście nie wszyscy skorzysta
ją z tęgo zarządzenia. Wśród bezrobot
nych jest bowiem pewien odsetek ta
kich, którzy byli zbyt krótko ubezpie
czeń' i zasadniczo mieli prawo tylko do 
6-miesięcznego zasiłku, w stosunku do 
nich zarządzenie n'e wprowadza żad
nych zm'an- Ci jednak, którzy mieli o-
trzymać zasiłk' przez 9 mies. i przed 3 
lutym nic jeszcze nie pobrał', względnie 
nie wyczerpał ' swego terminu, będą ko
rzystać z pełnych praw. 

Wypla ta tych zasiłków rozpocznie 
się już w najbliższych dniach. 

mierzył z rewolweru w swą prawą 
skroń — powodowało jedynie krań
cowe zdenerwowanie, które cechowa
ło denata już oddawna, a ostatnio 
wzmogło się znacznie. 

Zamach samobójczy dokonany zo 
stał* około godziny 7 min. 15 rano. 
Desperat przeszedł do swego gabinetu 
przy mieszkaniu i tam strzelił sobie w 
skroń. Domownicy, którzy nadbiegli 
niezwłocznie po detonacji — zastali 
rejenta broczącego krwią i leżącego 
na podłodze. 

Pierwszy na miejsce wypadku 
przybył lekarz prywatny, który nało
żył prowizoryczny opatrunek. Około 
godz. 9-ej rano przybył lekarz pogo
towia i karetką przewiózł denata do 
szpitala Bethleem przy ulicy Podleś
nej. Operacja wyjęcia kuli z mózgu 
nic została jeszcze dokonana. 

Powiadomione władze śledcze 
wszczęły dochodzenie. Z urzędu zo
stał również zawiadomiony p. prezes 
sądu okręgowego. 

Stan denata jest ciężki i budzący 
pewne o b a w y o życie. 

Wieść o zamachu samobójczym 
znanego i szanowanego notarjusza 
w y w o ł a ł a w mieście niezwykle silne 
wrażenie . 

Huragan śnieżny nad Łodzią. 
Wicher przewracał parkany i łamał drzewa.—Drogi podmiejskie były zasy

pane śniegiem, tak iż komunikacja została całkowicie przerwana.— 
Po 2-ch godzinach burza minąła i nastąpił spokój. 

(0 Tak kapryśnej aury, jaką mamy 
w roku bieżącym, Łódź nie pamięta. Bo 
też istotnie, pogoda zm>enia się jak w 
kalejdoskopie- Na okres najbliższych 
kilku godzin trudno przewidzieć jaką 
będziemy mieli pogodę. 

Po okresie silnych mrozów, nastąpi
ła nagle odwilż. Trwała kilka dn', po-
czem znów przyszły lekkie mrozy, aż 
wreszcie, zupełnie niespodziewanie, 
przed kilku dniami mieliśmy prawdziwą 
letnią burzę, z błyskawicami ' pioruna
mi. A wczoraj przeżyliśmy prawdziwą 
burzę śnieżną, istną nawałnicę. 

Nad ranem zaczął padać gęsty śnieg. 
Walił wielkiemi płatam', pokrywając 
grubym- białym całunem wszystkie ul' 

ce ' drogi. Równocześnie zerwała się 
straszliwa wichura. Wiatr dął z przera
żającą mocą, wywracając wszystko po 
drodze. Zwłaszcza na drogach podmiej
skich wyrządził on poważne szkody. 
Przewracał parkany, łamał drzewa 
przydrożne i w sadach, a nawet wy-
wrócił kilka stodół. 

W krótkim czasie śnieg zasypał tory 
tramwajowe i kolejowe, utrudniając ko
munikację- Tramwaje podmiejskie posu
wały się z trudem, pociągi nadjeżdżają
ce do Łodzi opóźniały się bardzo znacz
nie. Na torze aleksandrowskiego tram
waju podjazdowego nasypało tyle śnie
gu- że trzeba było przerwać komuni
kację na dw'e godziny, donńk' toru nie 

°ka'n's P o k r e ś l o n e g o > niemiłe 
^d^ .Pokrowcami , często bez szyb 
I 1 Uw! ^ sprawiają wrażenie nad u , 
iNcu * A P r z e c ' e ż t o s i s d z ' e i e n a 

5*i 6j tam gdzie przyjeżdżają obcy 
SM W n a Podstawie pierwszego wraże-
h • C(U a D i e raią pojęcia o naszem mie-

Pomyśleć sobie może obcy 
3 > r C a i Stfy na powitanie pojedzie z 
fc % a A m i a s t a roztrzęsioną, pogru-
i L̂ zyt 0 r ° ż k ą samochodową ' odczu

t y ka " ai d o t k , i w i e 3
 k . a z d y . w y f a ó * 

Drze, 

Hi^wid e " 1 0 8 : a - wyjeżdżać tylko dobre 
([̂ d *' odpowiednio zabezpieczone 
inkh m n e n i ' nie rozklekotane do o-

\ A Dr n i i e i | P o l n y n a u l i c y ? 

L ^ W 0 r p e c i e z wystarczy nakazać, że 
,^Wki? m ° s a wyjeżdżać tylko dobre 

.,, b

e i i l b , , a n i c ' a 3 U Z t e n s t a n rzeczy 
V kołn S l c r a dvka ln ie . Tą sprawą ru-

.wego bo '̂ ażni U'e. 
należy zainteresować 

Ponieważ niektórzy PP- Odbiorcy posiadający ograniczniki 
zwracają się przed nadejściem terminu płatności swych rachunków 
do Dyrekcji Elektrowni z prośbą o odroczenie dnia płatności, co 
sprzeczne jest z zawartą umową, przeto zawiadamia się P P . Od
biorców, że listy skierowane do Dyrekcji w tej sprawie pozostawio
ne będą bez skutku ł bez odpowiedzi. 

Uprzedza się zatem wyżej wymienionych P P . Odbiorców, że 
terminy oznaczone na rachunkach są bezwzględnie obowiązujące, 
gdyż w zależności od nich ustalona została zniżkowa taryfa za ener
gię elektryczną. Nieuregulowane w terminie rachunki spowodują 
wyłączenie prądu, zgodnie z § 58a Uprawnienia Rządowego Nr. 12. 

D y r e k c j a 
Ł ó d z k i e g o T o w a r z y s t w a E l e k ł r c z n e g o , S p . A k c . 

( E l e k t r o w n i a Ł ó d z k a ) . 

I oczyszczono. Przerwa w ruchu nastą-
, piła również na linji Łódź — Pabianice. 
'Łódź — Tuszyn i Ozorków — Zgierz.. 

O godzinie 8.30 rano nastąpi! kulmi
nacyjny moment burzy śniegowej. 
Ściemniło się całkowicie. Padał śn'eg 
tak gęsty, że nie widać było nic o dwa 
kroki. Z tego powodu musiano przer
wać na ul'cy wszelką komunikację. Sil
na wichura przewracała ludzi, którzy 
chron'l' się do bram. Miasto opustosza
ło niemal zupełnie. Dopiero po 10 minu
tach śnieg przestał padać i rozjaśniło s'c 
ponownie-

Dz'\vnem przytem zjawiskiem była 
wysoka temperatura. Termometry 
wskazywały w czasie największej na
wałnicy śnieżnej 0 stopni. Temperatura 
ta u t rzymywała się w ciągu całego dn'a. 

iiiiiiiiiililiiiiiiijiiiiiiiiiiiłjiiiiiiî  

TO**** 
CZEHP 

;!!!1IIIIU 

Dodatkowa komisja 
p o b o r o w a . 

Dziś, w środę, w lokalu P . K. U. przy 
Al. Kościuszki 21 urzęduje od godz. 8-ej 
rano dodatkowa komisja poborowa dla 
poborowych rocznika 1911 i starszych, 
którzy nie stawali przed komisją i nie 
mają uregulowanego stosunku do służ
by wojskowej. 

Dziś stawić się winni pod wskaza
nym adresem poborowi wspomnianego 
rocznika, zamieszkali w obrębie działa
nia P . K. U. Łódź-miasto I (komisariaty 
2 3. 5. 8, 9 i 11). 

W dniu iutrzeszym stawić się winni 
w lokalu P . K. U. przy Al. Kościuszki 21 
poborowi rocznika 1911 i starszych, nie 
mający uregulowanego stosunku do służ 
by wojskowej, zamieszkali w obrębie 
działania P . K. U. Łódź-miasto 11 (komi
sariaty 1, 4, 6. 7. 10, 12, 13 i 14\ 
jniiiiiiiiniiHHiiiiiiii!iiii!iiininiłiiiiiiiii!i!iiiiiiiiiifiiiiiiiiiiii!iiiiniiiiiib 

Wkrótce i Ty marzyć będziesz tyl
ko o Jasnowłosym Śnie Liljance. 



St t . 6 :i5 .n 1933 ; 
jNS 46 

P E E N A T A B E L A W Y G R A N Y C H 
5-go dnia ciągnienia IV-ej klasy 26-ej loterji państwowej 

Zł. 250.000 na nr.: 136118. 
Zł. 100.000 na nr.: 60649. 
Zł. 50.000 na nr.: 12333-
Zł. 20.000 na nr.: 143682. 
Zł. 10.000 na n-ry: 45179 45578. 
Zł. 5.000 na nr.: 60473. 
Zł- 2.000 na n-ry: 857 4510 16790 

58035 69079 88983 96937 100380 132355. 
Zł. 1.000 na n-ry:.64782 71255 90887 

107584 109405 125438 131277 136538 
141816 142673. 

Zł. 500 na n- ry : 6477 26744 32652 
45670 56432 107054 136506 137064 
140437. 

Zł. 400-na n-ry: 2043 3358 11372 
20563 32594 35385 52021 84150 89012 
91290 111974 131314 13625 143985. 

Zł. 300 na n-ry: 4865 9984 11848 
20150 21778 23278 26960 27086 28024 
35326 396 738 39669 44270 46390 48897 
56456 58358 59883 908 62167 64527 
70505 943 71006 393 72835 75664 77457 
79439 82379 84614 90350 92093 92554 
910 108694 117008 120245 121721 123590 
982 93080 96916 97015 99157 102124 
127035 55/ 136090 138425 705 144075 
481 147237. 

Premie (Zł. 100.000 premij podzielo
nych zostanie między ponownie Wygry
wające losy. w zależności od ilości tych 
że. Wysokość poszczególnych premij 
ustalona zostanie po ciągnieniu 4-ej 
klasy). 

N-ry: 94 431 2990 4908 5533 805 7270 
278 882 8448 916 95S9 11376 601 14999 
18018 23264 24446 25921 26567 30044 
31222 33415 34710 35396 450 482 805 
812 37450 37491 749 42385 423 45179 
578 46084 177 436 47753 49637 50087 

51235 52021 52043 522 53465 
55163 56006 634 57456 58083 371 59542 
60688 61287 62015 429 690 759 65S61 
66174 71255 73815 74387 75664 76865 
77220 78419 80484 778 997 81294 82610 
84337 85219 87901 90885 91119 93117 
95184 558 746 96209 265 916 99489 
100104 142 101554 104306 107946 109962 
111383 420 112957 114005 881 116321 
614 117076 119330 120660 121916 123353 
127557 129763 130065 536 131259 135863 
136090 112 961 994 137728 138186 6t»2 
142173 144388 145119 338 359 147709-

55 0 90 ( 527 56 718 958 23055 143 208 409 58 728 24135 
227 80 343 507 12 33 25127 32 39 ól 423 575 
699 728 807 11 15 26006 37 194 328 91 787 842 
92 959 60 27038 316 86 612 64 722 53 80 871 
28146 603 87 817 29250 546 638 811 61 65. 

30650 717 38 31079 556 724 820 .12084 102 
S i , 6 2 2 7 7 8 5 5 7 7 33074 107 487 578 747 

871 34238 330 427 621 741 809 63 35241 54 86 
333 9 5 5 7 9 W 36022 146 215 79 619 874 955 tl^LJ4

 1 4 5 3 3 2 39 472 38352 66 542 60 69 
605 818 38 81 39001 62 210 50 411. 

40018 58 374 608 75 917 83 41054 251 682 
^ J 4 4 6 8 6 0 7 6 7 7 2 7 9 2 3 43640 7Ó3 836 

44266 331 73 591 628 83 729 860 7 6 904 45139 
7J4 3 |9 451 506 912 46210 619 914 19 47479 506 
604 784 994 48499 821 956 86 49131 622 720. 

« 2 9 L 2 1 3 7 8 5 1 0 4 9 4 8 7 6 61 52278 367 604 
768 904 53230 427 551 696 746 68 54144 220 

7 f 
662 74 756 76034 128 252 819 55 7 1 ^ 7 ^ 
886 408 534 684 733 927 78077 228 344 
59 949 79132 62 306 447 544 692 8O0 »»;.,,, 

80195 354 493 943 81212 510 876 Stf« r f 

904 83075 738 984 84286 343 447 55 5»< ^ 
86565 602 31 fjlt 

742 917 98 87209 35 341 461 602 Sb'1* 

8 555 698 715 6181107059 102 379 725 628 95^ 748 80 j t o R ; » T , STAWKI. 
48 87 298 638 888 943 1329 553 2054 120 52 1 973 561114 20 82 289 398 479 531 683 747 890 

56 245 420 592 651 768 3013 53 304 13 75 478 j 57108 225 335 495 583 783 58329 422 546 81 
580 971 97 4322 24 40 59 408 93 506 25 79 99 l 59062 77 154 65 409 13 872 907 _50. 
628 5117 392 361 592 646 71 87 850 6118 340 
450 714 62 934 68 7023 149 457 524 733 35 917 
49 8385 675 712 86 808 65 982 9098 172 616 
831 931 88. 

10478 11418 551 719 45 12460 896 13969 
14020 43 70 106 245 63 337 411 554 97 571 
15034 187 221 354 682 706 16006 372 407 603 
17021 187 224 25 305 610 767 874 99 18303 9 
527 32 601 726 19037 47 424 539. 

20333 50 498 21145 850 944 22115 327 447 

60115 86 764 918 64 61045 74 335 80 441 
545 697 738 62 73 62200 454 616 47 66 728 835 
921 63118 32 324 633 64000 273 680 715 18 78 
65036 125 50 73 271 314 96 551 709 89 S74 66047 
249 98 609 820 908 17 67077 171 252 64 S2 610 
966 68069 293 502 28 629 62 903 6 69077 98 
27 874 956. 

70377 482 769 992 71163 267 479 671 806 
77296 407 614 782 857 909 3070 377 461 655 768 
74176 94 291 398 541 606 64 774 75106 236 329 

353 67 434 619 721 969 
742 917 98 87209 35 341 461 602 
89073 94 222 359 635 760. 

90115 307 852 91035 38 328 519 612 
92211 305 813 45 49 59 93004 10 122 153 "J 
641 767 836 94077 120 89 426 572 76 70 
408 99 522 34 766 849 910 96037 81 Mjti 
401 88 503 10 834 77 966 94 98025 69 
577 714 807 916 22 99026 396 672 77 ifl-.J 

100036 90 160 98 465 539 602 345 57 
800 102398 426 525 706 50 94 103256 
672 104168 569 70 74 712 46 838 966 
325 50 586 106064374 468 547 612 73 700 fJk 

95 748 80 86 &tfj,ś 
48 286 465 770 77 91 890 941 
609 83 951. 

110476 535 44 689 808 939 64 79 l M ^ i j , 
95 436 75 509 617 30 728 57 98 112006 Vtf 
323 84 539 85 957 113024 696 98 -724 818 1 $ 
115 705 8 2 93 115036 1 85 205 404 39 842 »5?fi 
86 116246 611 17 762 802 58 117060 0.U 
2o2 331 77 418 21 58 640 935 118128 311,;? # 
20 555 70 95 736 842 942 73 119020 251 # ' 
603 30 49 55 757. 

120625 809 949 66 
461 99 688 903 122012 

Znowu!!! wczoraj w 5 dniu ciągnienia 4 klasy padła wygrana 

Zl. 20.000 na Ns 143.682 
jak zwykle w słynnej kolekturze 

PIOTRKOWSKA Nr. 
PIOTRKOWSKA Nr. 
PABJANICE, PI. Dąbr. 

22 
66 
3 S . J A T K A 

Szczęście stale sprzyja Oraczom tej kolektury! Oto w obecnej 4 ki- padły 
tam wygrane : Zł. 20.000.— na Nr. 143682, 15.000.— na Nr. 143673, 5000— na 

Nr. 15015 wiele po 2 0 0 0 . - . 1000.— i t. d. 

121004 61 184 #1. ł 
. 162 99 213 4.W K i 

76 712 35 861 921 50 123066 126 2 5 8 , * $ ! 
678 760 73 856 930 124228 320 474 5W tf 
680 83 954 125007 31 48 159 69 203 ^2,5-f i 
703 126177 277 99 506 57 61 686 858 l2( u 7# 
426 60 913 34 128242 412 14 95 792 93' 
55 61. 

130009 41 95 154 209 516 638 773.1 
396 461 737 86 93 833 132026 30 144 
133061 256 360 924 99 134156 97 228 y $ ic 
91 723 88 802 952 59 
954 136137 254 68 534 939 137269 79 

135185 » l „ « y ™ 

138167" 250 385 468 685 897 909 18 13SU 
496 536 637 759 60 69 949. _ 14,., 

140042 226 447 526 648 91 812 mJ i 4 
385 503 15 772 142089 126 349 435 19{ f, }| 
907 28 143012 132 639 820 41 90 144074 " tf 
455 596 910 52 145189 478 854 79 1 4 0 1 y 
587 641 91 802 958 147032 327 39 499 538 -

MUZYKA /ZJUKA^ 

t e a t r m i e j s k l 
Jak zgóry można było przewidzieć, sztuka 

Mary Morozo^cz-Szczopkowskłcj „Sprawa Mo-
niW.^wta+B src- ewenementem artYsly^^yBiw, fc#t 
dzi. Logiczna konstrukcjo sztuki, zajmujący 
djalog, akcja narastająca w napięcie dramatycz
no., bogactwo. _ motywów ideologiqzn.ycli — oto 
walory tej' sztuk! grane) dzii i diii' następnych 
w. pi.crwszorzęducm wykonaniu) Z Małynioz, E, 
Łabuńskioj, Z- Mysłakowskie|. 

W pełnych próbach pod reżyaerją St- Wysoc
kiej sensacyjna sztuka Zilahy , III piętro — po
kój 17". 

TF.ATR KAMERALNY. 
Dziś ! dni następnych wiecz. komedja Pa

wlikowskiej - .laenortewsluej ..Egipska pszeni
ca'' z: Brenoczy, Dunaje wską, Dytrychem i Szyn 
dlerem. 

TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18). 
D/iś o godzinie 8.15 wieczorem w dalszym 

ciągu głośna amerykańska sztuka Z prologiem w 
3 aktach W. Pollocka w premierowej obsadzie 
p t, „Znak na drzwiach" z Hrynicwicz-Wimkle-
rówą, Bąkowską, Kosieradzka, Budkiewiczem, 
Góreckim, Pilarskim, Sawickim, Zięciakicwi-
ozem. Reżyseria M Winklera. 

Bilety do nabycia w Biurze Podróży „Orbit,-

ka, również rzeźnjk, Łajb Lubjckj (We 
sola 12). 

Joska Lubickiego przewieziono do 
szpitala przy ul- Drewnowskiej. 

Jak się okazało — Lubjcki uległ głę
bokim obrażeniom wątroby i płuc i >tan 
lego Jest prawie beznadziejny. Jak in
formują ze szpitala — nadzieia utrzy
mania Lubickiego przy życiu jest bar 
(Izo znikoma, tem niemniej ranny nte 
chce wskazać, ani kto go podźgal i r»a 
jakiem tle. 

Jak dotychczas zdołano ustalić — 
sala tańca przy ulicy Pomorskiei 43 by-
h uliibjonem miełscem zebrań różnych 

(Piotrkowoka 65. tei. 101-01) orai w kasie teatru c emen tów zbrodniczych, przyczeni — 
od godz. 11-
we ważn*, 

-2 i od 4 po południu. Bilety ulgo 

TEATR „SCALA". 
DzU wieczorem wystąpi Dr. BRIO tow w obra

zie życiowym J. Gordina „Pociecha z dzieci", 
futro wirczorem 20- te powtórzenie tłynnego ar
cydzieła Ireny Niemirowskiej „Dawid Golder" 
po cenach popularnych od 60 gr do 2.30. w nie
dzielę dnia 19 bm. odbędzie się pierwszy pora
nek dla pracującej inteligencji i szerokich mas 
po»cenach od 49 gr. do 1.50, Grany będzie dra
mat A. Slrindberga „Ojciec" -z Doktorem Paw
iem Baralowem w roli „rotmistrza". 

ODCZYT URI ZWI GRINBERGA. 
Znakomity literat, publicysta I poeta Uri Zwl 

Grinberg przyjeżdża w dniu jutrzejszym do Ło
dzi i wygłosi w Sali • Filharmonii o godz 9-e| 
wieczorem niezmiernie intercsująoy odczyt na 
temat) „Palestyna w ogniu". Prelegent ze zwy
kłą sobie swadą oratorską zobrazuje obecne ży-
cic żydów w Palestyn'*.. Odczyt z<? względu na 
osobę prelegenta wywołał w sferach żydow
skich ogromne zainteresowanie. Bilety sprzeda
je Kasa Filharmonii. 

FOGG NA BALU Łf)DZKIE.J RODZINY 
RADJOWEJ. 

, W dniu 18 lutego b. r w salach teatru , Sca
lą" Łódzka Rodzina Radiowa urządza. „Wieczór 
towarzyski" z udziałem rogga, Znicza, Łuczaja 
1 Mrozińskiego. Poza tem organizatorzy pomy 
śleH o szeregu atrakcjach niestosowanych dotąd 
na żadnym balu karnawałowym. 

Duże zaciekawienie wzbudziła zapowiedziana 
poczta francuska przez milkrofon ł koncert ży-
czeń na sali. Świetny zespół jazzbandowy urno-
aliwi tańce do białego rana. 

WeiSoie *a zaproszeniami, które wydaje se
kretariat Ł R. R (Nawrot 8) w cenie 3 zł. Dla 
czjonków, wojskowych i akademików wejście 
2 złote. Obowiązuje strój wieczorowy, 

Krew na sali tańca. 
Herszt bandy zmylił czujność eskorty i zbiegł 

Jak już donosiliśmy — w nocy z so- ; tach i w dziehPcy staromiejskie! szero-
bjoty ua niedzielę na sali tańca przy ul. ' ku rozgałęziona bapda Zojlech i mniej 
Pomorskiej 43 doszło do krwawej awan liczebna banda - Moszka Piecucha. 
tury, w wyniku której ciężkie rany od-i W trakcje krwawej awantury noc. 
niósł znany w dzielnicy bałuckiej siłacz [ nci, w niedzielę nad ranem, z pośród u-
r/.ęźnik, 25-letni Josek Lubjcki (Zjrier- Jekajacvch sprawców podżgania braci 
ska 49), zaś ranny został lżei brat .I.is-' Lubick-ch i innych osób zdołano zafrzy 

mać tylko dwuch braci Nusbaumow: 
Moisze Piecucha recte Moszka-Woifa 
Nusbatima i jego brata Łajba. 

W dn'u wczorajszym obydwu are
sztowanych odprowadzono do sędziego 
;';.edczego, celem sporządzenia pruto-
kułu-

Wobec beznadziejnego stanu zdrowia 
ofiary porachunków w sali tańca, iak 
również wobec bogatej przeszłości kry 
minalnei Mojsze Piecucha, sędzia śled
czy zarządził bezwzględny areszt — 
do czasu rozprawy. 

Obydwu aresztowanych wyprowa
dzono zatem z kancelarii sędziów Śled
czych do więzienia przy ul. Koneriika.' 

Moisze Piecuch, herszt bandy t^ro 
;ys tów bałuckich, 
zdołał zmylić czujność eskortującego no 

polłcianta 1 zbiegł. 
Podjęte bezzwłocznie poszukiwania 

nie dały narazie wyniku, wobec czego 
za zbiegłym Mojsze Piecuchem, r etc 
Moszkiem-Wolfem Nusbaumem. recte 
Geile Moszkiem. 

rozesłano listy gończe-

Twoim snem, snem życia — to 
JASNOWŁOSY SEN, który objawi Ci 
się w Lunie. 

RA.OJOPR.OtJl 

jakkolwiek stanowiła swego rodzaju te 
ren neutralny, spotykali sie tam 9*> 
wiem 

Przywódcy i członkowie różnych 
band. 

Jzialających na terenie Bałut i S ta te-
(fo Miasta, — sala ta stanowiła również 
niejednokrotnie teren krwawych p o n -

hunków, na tle wykonywania wyro
ków ..dintojry". 

Sala tańca przy ul. Pomorskiej 13 
b:v ia ponadto ulubionym terenem dz : a-
łania Moszka-Wolfa Nusbauma (Krót
ka 6, Bałuty), zwanego „Geile MoszA" 
lub „Moszek Piecuch". Moszek Wolf 
Nusbaum uprawiał 

teror w stosunku do dziewcząt-
uczęszczających na salę tańca, wymu
szając od nich naieżne mu iakoby o^u-
py. sięgające kwot od 5 do 50 złotych. 

Obecnie okazało się. iż oprócz > m 
nych już z rozpraw sądowych szaiek t? 
rorystvcznych Gnatów, Jakubowiczów 
Faibusiewiczów itd., działa na Balu-

E»ąi£uru a p t e k . 
Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apteki; 

J. Koprowskiego (Nowomiejska 15) , S. Traw-
kowekiej (Brzezińska 56), M. Rozcnbluma (ul 
Śródmiejska 12), M. Bartoszewskiego (Piotrkow
ska 95). J- Kłupla (Kato* 5 4), L, Czyńskiego 
(Rokicińska 53) (an). 

ŚRODA, dnia 19 lutego 1933 *' M 
U.40—11.50: Codzienny Przegląd Pra*y. * f * 
11.50— 11.55; Komunikat meteorolog' 6"" , 

komunikacli lotntozej. <Af 
11 58-^-12.05: Sygnał czasu z Warszawy. X 

t Krakowa. ' '*' f 
12.05—13.10) Odczytanie programu "* 

bieżący. 
12.10—13.20; Płyty gramofonowe. 
13.20—13.25: Komunikat meteorologiczny. i 

13.25—15.10: Przerwa. 
15.10—15-15: Urzędowy Komun 

Eksportowego, 
15.15—15.25: Komunikat gospodarczy. 
15.30—13.35: Kronika Harcerska. 
15.35—16.00) Program dla dzieci: 

a) Obrazek p. t „Poselstwo Han'" „ 
dykt* Hertza! . jj.V 

b) „Zagadki 1 szarady" — podyktuj* 
dosz 

Pańsl* 

16.00—16.40: Płyty gramofonowe. 
16.40—17.00: ..Rarańcza" — wygł. pik. 

nisław Rutkowski. 
17,00—17.15- Odczyt dla nauczycieli 

szkołach ogólnokształcących-
17 20—17.40: Płyty gramofonowe 
17.40—17 55 

ników urn 
17.55—18.00 

stępny, 

dyP' 3 

: r.yly gram 

sl 
dczytani 

.ubezpieczenie e m e r y t a l 0 ' ^ ^ , 
lysłowych" — wygł. p- ^'j^jcS 
Odczytanie programu na °* \ 

m cale 18 0 0 — 1 9 , 0 0 : Muzyka taneczna i 
19.00—19.20 : Rozmaitości. M\.$>> 
19.20—19.30 : Komunikat Izby Przemy*1 ^ 

w Łodzi, p 
19.30—19.45 ; Felieton literacki.? 1 t, - i j 

krytyka"__ wygł. p. Kar^J" I«yk<^ 
19.45—20.00: Pras Szierinłk Radiowy 
20 00—20.50) Koncert. Transmisja ztht^ 
20.50—21.00: Wiadomości sportowe, V0" ^ 

Pras. Dzień. Radiowego, 
21.00—21 35: Recital sartepianowy 

Borowskiego. 
21.55—22.55 : Tranwniłja z Kato^j o V ^»l. 

śpiewaczy Elizy Reisslgowoi-Zdl"1 ,U' 
22 
22 

22.53—23 00: Kom. faństw. insi. '•• | 0 v. 
komunikacji lotniczej i kom. P0'"j-jia 

2 3 . 0 0 — 2 4 . 0 0 : Muzyka taneczna « d i f i ^ 

dega", 

AUDYCJE ZAGRANICZNE' 
16.30. DAVłiNTRY. Koncert s y * 1 . 5 / 
18.30. MOSKWA (Dośw.). Konc e r i • 

foniczny z KonserwatorjuTn. 
19.35. WIEDEŃ. „Zemsta n f ^ ) . / 

operetka J. Straussa (akt i ' 5 

Tr. z Teatru Akademickiego- U(> 

19.45. BUDAPESZT. Koncert sym 
ny z Konserwatorium 

Cudna rapsodja 
dwuch serc 99 

wysnuta przez najidealniejszą parę kochanków 

Janef Caynor i Charles Farrella wkrótce 
c a ł ą 

http://RA.OJOPR.OtJl
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Co interesuje młodzież szkolną 
Ministerstwo przeprowadziło ankietę i otrzymało wiele charakterystycznych i cennjch 
odpowiedzi .—Gazy trujące, samochody, radjo, kryzys, rewolucia, wojna— oto Zc!gadn>e-

nia, któremi interesuje się młodzież współczesna. 

Postulały uczniów bĘda rozpatrzone przez ministerstwo. 
. (s) Gdy dawniej wprowadzano jakąś 
? . w a x j ę d 0 szkól średnich, nikt o to 
'Q anie, uczcej się młodzieży, najbar-
f>ej w tym wypadku zainteresowanej, 
1 6 Pytał. Przychodził nakaz z góry. 
Mniowie musjeli wykonać to, czego 

1 ? °d ni c h żądało i na tem był koniec-
Dzjś w metodach wychowania i na

dania nastąpiły wielkie zmiany. Na 
,*nia spogląda sję nie jako na mccha-

Z t r i . który automatycznie musiał sję 
..odtąd dotąd", lecz jak na istotę 

y %cą, z które) potrzebami, wyma
zami j możliwościami trzeba sję li-

p yf I oto obecny minister oświaty. 
.' ^drzejewicz, pierwszy wprowadził 
. n o ^aeję , która musi wywołać gorący 

p °*szechny aplauz. 
• Wiadomo, że w ciągu ostatnich kil-
s / l a s t u miesięcy program nauczania w 
« °' ach średnich uległ poważnej zmia-
w

e*. ^a tem jednak pic koniec Naj-
p^sze władze szkolne chciałyby prze 
,°.wadzić jeszcze głębsze » racional-

^ 1 S z e reformy A w związku z tern 
g ł o w i ł y zasięgać nietylko opjnji 
a ' ! r o w ników szkół 1 przeprowadzać 
^ e t y wśród nauczycielstwa- Posta
wne- zwrócić się również do ucz. 
c ) l 7 i {ch zapytać, czego żądają, Jaką 
«c'ellby m i e ć szkole, | czego chcieliby 
sj^zyć. Chodziło o to. by na tei pod
mie, łącznie z opiniami ciał nauczy-
Hj Skjch, wyrobić sobie pojęcie o ko-

e c ?-noścj dalszych reform. 
L e s t to pierwszy wypadek takiego 
p o ś r e d n i e g o zwrócenia s ;ę do mlo-
5 W

e i y szkolnej przez ministerstwo o-
^ ^ y . Ankieta została przeprowadzo-
W ^'."isterstwo otrzymało bardzo in-

esuiące m a ( e r ; a ł y . A obecnie, nim 
ty ^ p j do 'ch rozważania, wydało 
^ u k u wszystkie, najbardziej cieka
mi! c I l a r a R t c r y E ' y c z n e , odpowiedzi u-
**k>» n a P y t a n i ° ' l a k s » chcieliby mieć 

Polski ma 'ch uczyć ustroju państwo 
wego- Podkreślić trzeba, że w 75 proc. 
odpowiedzi przejawiało sję zaintereso
wanie 
kryzysem gospodarczym, rewolucją 

rosyjską 1 Instytucją Ligi Narodów. 
Jeśli chodzi o literaturę, polską i ob

cą, uczniowie chcieliby poznać rzeczy 
współczesne i nainowsze, przy poważ-
nem skróceniu do minimum epoki ro
mantycznej. A sto Procent odpowiedzi 
było Przeciwnych nauczaniu języków 
starożytnych w szkole. Proszono, by 
skrócone to zosfało do minimum, tylko 
do tych granic, jakie konieczne są przy 
wyższych s tudach, a więc w ciągu Je
dnego tylko roku. Natomiast proszono 
o położenie większego nacisku na nau
kę języków obcych- Poważny procent 

uczniów ustosunkował się w swych od-j wadzenia do anatomii naukj 
powjcdzjach nietylko oboiętnie do ję 
zyków starożytnych, ale wręcz wrogo-

Uczniowie starszych klas wypowie
dzieli się szczególnie odważnie na te
mat tego, czego żądają od szkoły. Pi
sali oni, że 
szkoła powinna również praktycznie 

Przygotowywać do życia. 
Uważają, że w starszych klasach nale
ży bezwzględnie wprowadzić naukę pi
sania na maszyn J e i stenografię jako 
Przedmioty obowiązkowe- Następnie 
posunęli sję on} daleko, prosząc o roz
szerzenie nauki anatomii w tym kierun
ku, aby połączono z nią również 

sprawy łPgjeny 1 uświadomienia 
płciowego. 

A niektórzy wręcz domagali sję wpro 

o chorobach wenerycznych, 
gdyż (ylko w ten sposób ich zdanym 
można zapobiec wielu nieszczęściom, 
które stają się udziałem młodzieży, gd\ 
nieuświadomiona wchodzi w życie. 

Ank ; eta ministerstwa W. R. j O. P 
stworzyła cenny materiał informacyj
ny, który Pozwala wyrobić sobie po
gląd na zainteresowania młodzieży 
szkolnej i charakteryzuje psychikę dzi
siejszego młodego pokolenia W najbliż
szym czasie rozpoczną się w minister
stwie oświaty prace nad dalszerrp ii-
formami Programów szkół średnich 
tu opjnje śwjata uczniowskiego b^dą 
mogły oddać poważne usługi, tembar-
dziej, że przeważnie obracają sk w ko
le słusznych i celowych rozumowań. 

^ z z odpowiedzi tych wynika, że 
t ^ 2 l C z bardzo żywo odczuwa po 

iliiiiijiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii 
P O W S T A J E A R M J A PRACY 

Bezrobotni zorganizowani zostaną w grupy po 50 osób. ~ 
Formowanie zespołów rozpocznie się w marcu. 

200 tys. bezrobotnych otrzyma pracę. 
obszernie 

(i) Jak wiadomo, z dniem 1 k w i e t - j c o w a n y . Omówil iśmy go 
nia rozpoczyna swą działalność t. z w . ' p r z e d kilku dniami. Obecnie otrzynut-
„Fundusz P r a c y " , k tó ry powstaje w jemy nowe, ba rdzo interesujące szcze 
miejsce istniejącego obecnie funduszu 
pomocy bezrobotnym. 

Plan robót , p r zy k tórych za t rud
nieni zostaną bezrobotni, już jest opra-

góły, jak będzie real izowane zat rud
nienie bezrobotnych od 1 kwietnia. 

A więc, zarejestrowani bezrobotni 
tworzyć będą t. zw. 

Redukcja cen pieczywa 
jest , zdaniem piekarzy, obecnie zupełnie 

niemożliwa. 

aktualizacji pracy szkolnej. NUo-
^ rt C l l C e w i e Q z i e c i rozumieć to, co 
?j,s

dzicje w Jej otoczeniu, w życiu po-
wą, 0 , n e m , 0 czem słyszy w rozmo-
y** wśród starszych. I żąda od szko-
\ b y u m o ż l i w j l a iej poznanie tych 
q 0 ^ t k i c h interesujących zjawisk ży-

,J^'i chodzi o konkretne życzenia, 
$J[°wie pragnęliby, aby programy jgjwie pragnęliby, 
by n e były w ten sposób układane-
^ ^ ' e d n j a ł y nainowsze zdobycze i 

. a k t u a i n y wiedzy, 
ją. c«emji naprzykład żywo interesu-

^ y s t k i c h 

Id, ° ich działania na organizm ludz-
Ocj,r

S |)osoby fabrykacji gazów i środki 
S s ° n n e P f zeciwko nim. Wśród zain-

W a . n . z zakresu fizyki bardzo Po-
Ssi m ' e ' S c e ujmują 

r u k c J o samochodów, samolotów 
p 1 radjo. 

hi^. nauczaniu historii uczniowie 
tta * szczegółowych wiadomości od-

0 n i? V " 1 P r * e b l c g u wojny światowe). 
Poljtv

 1 1 sPołecznych i zagadnieniach 
C Z n y c h i gospodarczych. Historia 

0) W dniu wczorajszym odbyło s'ę 
zebranie członków cechu piekarzy w 
Lodzi, na którem omówiono szereg in
teresujących spraw. W pierwszym rzę
dzie zastanawiano s'ę nad możliwością 
potanienia pieczywa. Sprawa ta jest ak
tualną od długiego już czasu. Magistrat 
kilkakrotnie zwoływał posiedzenia ko
misji cennikowej, które jednak me dały 
żadnego rezultatu- wobec opornego sta
nowiska piekarzy. 

Wczoraj w dalszym ciągu piekarze 
utrzymywał' , że w chwili obecnej 
redukcja cen pieczywa jest niemożliwa. 
N'edawno zawarta została nowa umo
wa zbiorowa z czeladnikami piekar
skimi, która zupełnie zmieniła dotych
czasową kalkulację cen. Piekarze me 
negują, że na wiosnę redukcja cen b ę - , 
dzie możliwa, w chw'l' obecnej j ednaki 

niżkowym kom'sji cennikowej. 
Następnie w toku dyskusji wysunię

to szereg postulatów zasadniczych- któ
rych wypełnienia domagać się będzie 
cech od właściwych czynników- Chodzi 
o bezwzględne 

tępienie wypieku chałupniczego, 
utrzymanie zasady C-duiowego tygodnia 
pracy, zdecydowaną walkę z nielegal
nym handlem p>eczvwa i ustalenie po
wszechnie obowiązujących godzin koń
czenia pracy w sobotę • rozpoczynania 
w niedzielę wieczorem-

Piekarze wypowiedzieli s'ę przytem-
że jeśli po przeprowadzeniu tych wszy
stkich zarządzeń okaże się możliwe za
trudnienie dodatkowej liczby pracowni
ków, pierwszeństwo będą mieli bezro
botni fachowcy. 

Mcmorjal w tej sprawie postanowio-
postanowili w dalszym ciągu sprzęci- Ino przesłać" do urzędu Wojewódzkiego 
wiać s'ę wszelkim postanowieniom ob-1 
mmiii IllilUii 

Kino T e a t r 

N a r u t o w i c z a 

wyświetla wyborową komedję muzyczną p. t. 

Wda mnie 
w roli gl. 

Krukowsk i 
Mańkiewiczówna 
Walter i inni 
O s t a t n i e 2 dni Początek o g. 4 po po 

Ceny miejsc 
na wszystkie 

seanse od 00 
O s t a t n i e 2 dn i 

zespoły pracy. 
Każdy zespół składać się będzie z pSęjf 
dziesięciu ludzi, poddanych kierownic
twu odpowiedzialnego kierownika, 
k tó ry będzie fachowcem w danej dzie 
dżinie pracy . Każdy bezrobotny, za
trudniony w zespole, o t r z y m y w a ć bo
dzie 
pełne utrzyman?e według norm woj

skowych i dopłatę w go tówce 
na utrzymanie rodziny. 

Zespoły p racy zatrudnione będą pr/Ą 
budowie i naprawie dróg, regulacji 
rzek, budowie domów dla bezrobot
nych i innych robotach użyteczności 
publicznej. 

Wed ług obliczeń ministerstwa o-
pieki społecznej, koszt u t rzymania je
dnego robotnika w zespole pracy wy
niesie 

75 złotych miesięcznie. 
Ponieważ projektuje się zatrudnienie 
200.000 bezrobotnych na ca ły okres 
wiosenny, letni i jesienny, miesięczny 
budżet wyniesie 15 miljonów złotych, 
na co jest odpowiednie pokrycie . 

Już w przysz łym miesiącu, marcu, 
rozpocznie się prowizoryczne 

formowanie zespołów pracy 
z pośród bezrobotnych , 

aby z dniem 1 kwietnia mogły one roz
począć roboty wed ług nakreślonych 
nlanńw. 

ODCZYT POWIEŚCIOPISARKI. 
Do Lodzi przybyła p R. Fainberi; — łnina 

powieściopiearka żydowska, autorka kilku nadet 
poczytnych powicSci, z których cstatnla p. t 
„Zamąipójście na dwa lata' 1 jest wielkim iiiKCe-
sem na rynku księgarskim. 

W dniu dzisiejszym, w lokalu W. I. Z. O przy 
ul. Sienkiewicza wygłosi p. Fajnberfj odczyt p. t. 
„Kob :cta żydowska jako pionierka odbudowy 
Palestyny' oraz odczyta swą własną jednoak
tówkę z życia żydowskiego. 

Wieczór ten wzbudził żywe rainlofesowanie. 

Eryka Pommera Jasnowłosy Seh, 
to nie film. — to sen. 



Kurjer Handlowo-Przemysłowy 
łódzkiego okręgu włókienniczego. 

Szczegóły 
konwersji. 

Oczekiwane z taka niecierpliwością 
Przez liczne rzesze, zainteresowanych 
rozporządzenia ministra skarbu, reali
zujące grudniową ustawę konwersv.ua, 
ukazały się w Dzienniku Ustaw. Z ob
szernych postanowień tych rozporzą
dzeń zestawiamy najbardziej naszych 
czytelników interesujące, t. j . pożyczek 
j listów zastawnych towarzystw kre
dytowych miejskich, oraz Banku Gos
podarstwa Krajowego, udzielanych na 
nieruchomości mjeiskie. 

Solidna podstawa monetarna 
Złoto zwyciężyło wszelkie inne koncepcie walutowe. 

POŻYCZKI. 
LISTY I OBLIGACJE B- O. K. 

Oprocentowanie pożyczek, na któ
rych podstawie wypuszczono listy za
stawne i obligacje BGK. ulega obniże
niu — dla Pożyczek komunalnych, 
przemysłowych oraz udzielonych na 
domy mieszkalne — do 5 i pó* p roc . a 
od Pożyczek udzielonych na konwersję 
kred. budowlanych — do 3 proc. Już 
nadpłacone nadwyżki u!ega-ą zwroto
wi. Niższe oprocentowanie obowiązuje 
od pierwszej raty po dniu 30 listopada 
br- Ulga nie dotyczy odsetek za zwło
kę. 

Okres umorzenia pożyczek zabez
pieczających listy i obligacje BOK. ule
gają przedłużeniu — dla pożyczek na 
konwersie kredytów budowlanych — 
na lat 20 j pół, 35 i pół, 47 poczynając 
od 1. I. 1933, zaś dla innych pożvc/ek 
udzielonych na domy ureszkalne — na 
lat 20. 36 i pół. i 46 od 1 stycznia b- r . 
dja pożyczek komunalnych — na lat 
20, 36 i pół i 46 a dla pożyczek Przemy
słowych — na lat 10 i pół. 15 i 20. — 
Prze ir iżenie następuje w ten sposób 
że kay ly dotychczasowy okres umo
rzenia ulega przedłużeniu do najbliż
szych z pośród wymienionych tutaj no
wych okresów. Do nowych okresów 
umorzenia ulega przeniesieniu reszta 
nieumorzonego kapitału pożyczek z wy 
iatkiem części obiętpj za'eglemi ratami. 
Udzielone promesy BGK. tracą swoja 
moc-

Walne zebranie akcjonariuszy uchwa
liło jednogłośnie zmianę statutu Banku 
Polskiego. Główny punkt tej uchwały 

•polega na przejściu od pokrycia krusz-
i cowo - dewizowego do pokrycia wy-
; łącznie zlotem. 
| Decyzja banku Polskiego jest dowo
dem, że — wbrew zbyt pochopnym 
wnioskom, jakie wysuwano z ostatnich 
wydarzeń monetarnych — złoto zacho
wuje całkowicie swe dotychczasowe 
znaczenie: znaczenie jedynej realnej 
podstawy obiegu pieniężnego. Rojenia 
inflacjonistyczne- do których usposa
biały ryzykowne teorje monetarne- roz
wiewają się w obliczu faktów obiektyw
nych. M'mo niewątpliwych sukcesów, 
jakie święci nowa angielska polityka 
monetarna (wolna zresztą, jak dotych-

J czas od wszelkich zamętów inflacjon'-
stycznych). ewolucja zjawisk pieniężnych w krajach, które pozostały przy 
dawnych podstawach obifgu pienięźne-

1 go> idzie n>e w kierunku zarzucenia 
standartu złota, ale przeciwnie, w kie
runku jegp wzmocnienia, w kierunku 
przywrócenia jego czystej postać' i 
wyeliminowaniem zeń wszystkiego, co 
jest sprzeczne z 'deą podstawową, na 
której się opiera-

Jednem z najważniejszych znamion 
tej ewolucji jest powszechne dążenie — 
którego wyrazem charakterystycznym 
jest właśnie decyzja Banku Polskiego 

change standard pozwala zaliczać do 
legalnego pokryca obiegu pieniężnego 
obok złota również dewizy zagraniczne, 
oparte na złocie. 

Szerokie rozpowszechnienie gold ex-
change standard po wojn>e doprowadzi
ło do wydatnego powiększenia rezerw 
dewizowych w bankach emisyjnych i 
uwarunkowało nieznaną w dziejach in
flację pieniężną i kredytową: inflację-
która niewątpliwie n'e pozostała bez 
wpływu na przewlekłość i ostrożność 
form kryzysu obecnego. 

Przed 21 września 1931 roku, datą 
zawieszenia wymienialności funta na 
złoto, angielski obieg pieniężny przekra
czał 400 miljonów funtów, ale jego pod
stawa kruszcowa nie dosięgała 150 mil
jonów — minimum pokrycia, wymaga-

d u kredytów krótkoterminowych. ^ 
re było bezpośrednią przyczyna jj?. 
pierw niemieckiego, a potem angić l s K 

go wstrząsu finansowego. ^ 
Inflacja monetarna nie wyczerp 1 ' 

niebezpieczeństw, na jakie naraża sw 
towe gospodarstwo pieniężne r ° j p j 
wszechnienie się systemu gold stan^' 
exchange. Dewizy, jakie p r z e c h o w a * , 
ły instytucje emisyjne — dolary- ' u n

h

l-
franki — nie ulegały dawniej vva"* 
niom, jeżeli pominąć normalne odcny' 

i nie w granicach punktu złota. U°?flfl 
' spadek funta okazał niebezpieczeństw 
zależności jednych walut od drugc'' 
Po katastrofie funta szereg banków 
misyjnych znalazł się w obliczu r ^ C 
nego zmniejszenia swego pokryc i 0 

wizowego. 
'Dla Polski ubytek ten jgjj nego przez statuty. Na podstawie tych i ził się stosunkowo skromna sum* J 

1 miljonów złotych, które dały się P o K L 
z zasobów Banku Polskiego bez j , 
niecznośd uciekania się do P° w y c | S !ci 

funtów — bardziej papierowych. n'ż 
złotych — opierały swe em 'sJ3 środków 
obiegowych kraje, hołdujące zasadzie 
gold exchange standard. Powstała taka 
sytuacja, że jeden funt zloty, zamknię
ty w piwnicach Banku Angielskiego da ty w piwmcacn O A N K U A N G ' E T S K ' E R O u a - S Z E A I ODRONNĄ RĘKN Z, u y i c ^ 
wa! istnienie trzem IUNT°m papierowym, j deprecjacji • zawieszeniu wymię" 4 

' 1 ści na złoto. 

z zasobów Banku Polskiego bez 
ecznośd uciekania się do 

szych zarządzeń. Ale cały szereg -
z funtem związanych walut n'e <ei\ 
szedł tak obronną ręką z opresj" v 

do zastąnienia systemu ..Gold Exchange 
Standard" przez system Gold Bulion 
Standard' 

z których każdy zkolei zradzał trzy 
nowe funty — a raczej Ich równoważ
nik — we Francji, w Polsce, w Ru
munii. Jak wiadomo- bank' prywatne 
mogą udzielać kredytów, przekraczają
cych wysokość swych rachunków bie-

jżących. W ten sposób, moc ekspansji 
złota nie miała niema! granic- Jednostka 
— funt złoty w Banku Angielskim — 
dawała istnienie poprzez kolejne pro-

;m<*: 

Wiemy na czem polega różnica po- 'k reac je trzydziestu, czterdziestu, a na 
między tem 1 dwoma systemami. Pod 
czas gdy system gold bullkm standard 
wymaga, by obieg biletów, emitowa
nych przez bank centralny, gwaranto
wany był wyłącznie przez ustawowo 
przenlsana HośĆ yłota. system gold ex-

wet pięćdziesięciu Jednostkom kredytu 
Konsekwencją takiego stanu rzeczy 

mus'ało być to- co już oddawna wska
zywali przeciwnicy, pokrycia kruszco-
wo - dewizowego: kredytowo - pienięż
na Inflacja, snrzyjajaca owemu naduży-

f o doświadczenie bolesne — % v z n l | 7 t . 
n'one przez n'epewna sytuację w ' a : v . 
służących za narzędzie aż nadto ry*-
kownych eksperymentów — zawyr 0 !\j. 
wało o los'e gold exchange staii"^. 
Banki centralne krajów, trwających jL 
tąd przy parytecie złota, objawiają z \ -
cydowaną dążność do przeniesienia f 

..innych ak tywów" dewiz Z A G R A 
nych, zaliczanych uprzednio do P ° K ^ 

. cia I do zastąpienia Ich w tej 
przez złoto. Najbardziej radykalne 
wyrazem tej dążności była wła* 
zmiana statutu Banku Polskiego, sta . 
wiąca ostateczne zerwanie z s y s ^ i i 
gold exchange standard, bank 

Giełda pieniężna. 

POŻYCZKI I IJSTY TOWARZYSTW 
KREDYTOWYCH MIEJSKICH. 

Okres umorzenia wierzytelności na 
Podstawie których wypuszczono listy 
zastawne towarzystw kredytowych 
ustala się na lat 36, przyczem przez 
pierwsze trzy lata wstrzymuje się spła
tę kapitału tych wierzytelności. P rze
dłużane okresy umorzenia rozpoczyna
ła sie o ile raty płatne sa zgóry — od 
daty. od którei b iegnę pierwsza rata po 
dniu 30 listopada 1933, o ile raty są 
płatne zdolu — od daty, od której bje-
gnie pierwsza rata po dniu 3 stycznia 
1933 r. Do nowych okresów umorze
nia ulega przeniesieniu cały pozostają
cy do umorzenia kapitał wierzytelno
ści. 

Listy zastawne, emitowane na Pod
stawie objętych konwersją wierzytel
ności, ulegają konwersji na listy zasta
wne umarzalne na zasadach odpowia
dających okresom umorzenia i wstrzy
mania spłaty kapitału tych wierzytel
ności. 

Odnośne instytucie winnv do dnia 
1 marca 1933 przedstawić ministrowi 
skarbu do zatwierdzenia p!anv amorty
zacyjne i wzory listów a także — za
sady obliczenia kosztów konwers !i-

Przepisy o obniżeniu oprocentowa
nia nie tycza odsetek za zwlokę. Prze
widziane ustawą grudniową wierzytel
ności dodatkowe powinny być użyte 
na zasj'enie funduszów własnych insty
tucji- Wierzytelności te zapisane badź 
w listach zastawnych, bądź w goiowiź-
nie wynosić beda 5 p r o c nieitmorzonei 
sum.v wierzytelności konwertowanych 
i powinny być oprocentowane na 4 i pół 
nroc. a. 

Na wczorajszem zebraniu giełdy wa 
lutowo - dewizowej w Warszawie ten
dencja dla dewiz by!a nieco mocniejsza, 
przy średnich jednakże obrotach. Noto
wano dewizy: Holandia 358.50 (+5), 
Londyn 30.72—30.75 (+5), Nowy Jork 
8.923, Nowy Jork - kabel 8.927, Pa ryż 
34.86,50—34-87 (+1), Praga 26.13. Sztok
holm 163.75 (— 15), Szwajcaria 172.20 
( + 9 ) . W tranzakcjach drobnych, a nie-

| notowanych: Belgja 124.25 (+5), Gdańsk 
173.30, Italia 45.68, Berlin w obrotach 
międzybankowych 212.15 ( + 5 ) . W obro
tach prywatnych: marka niemiecka — 
211.95, szyling austriacki 103.75, dolar 
gotówkowy 8.92.25, rubel zloty 4.75, 
dolar złoty. 8-97,25, rubel srebrny 1.32, 
bilon 0.60. 

AKCJE. Na rynku akcyjnym noto
wano jedynie w większych obrotach 
przy tendencji mocniejszej Bank Polski 
73.50—73.75 (+50). Z pozostałych tran
zakcjach nienotowanych tylko Cukier 
16.50. Starachowice 9 (—15). 

PAPIERY PROCENTOWE. Na ryn 

jest więc pierwszą w Europie 'nS1'"^ 
cją emisyjną, która zastosowała s'e . 
zaleceń Delegacji Złota Ligi Nar o d ' | i . 
a sądząc z dorocznych raportów- P.1 

ku papierów państwowych przeważała kowanych obecnie przez inne b'" , K ,U 
tendencja mocniejsza dla papierów pań-1 m'syjne, należy sądzić, że nie 
stwowych, dla prywatnych zaś słabsza. 1 ostatnią. k,v 
Najwięcej obrotów dokonano 7 proc. I Nietrudno przewidzieć, jak' sk"';,. 
stabilizacyjną i 6 proc. dolarową. Noto- pociągnie za sobą masowa lik« , , d%« 
Y???:Ji p r O C ; b u d ° w l a n a 4 3 . 5 0 - 4 4 - pokrycia kruszcowo dewizowego-
43.75, dillonowska 58.50-58.80 (+55), 1 dzie nim - a raczej jest już -
S proc. konwersyma1 43.50 ( -50 ) , 6 proc w skali niezmiernej. Podstawa, n* J U 
dolarowa 59.50 (+50). 7 proc. stabiliza- rej opierał się kredyt światowy 
cyjna 57.63—58.25—57.38, 10 proc. kole- ulegała stopniowemu kurczeniu- ^ 
jowa 102,8 p roc , budowlane B. G- K.; wreszcie zredukuje się do Istniej*6*,. 
Lemr' p ó f p r o - c - l l s . t y ziemskie zasobu kruszcowego. Świat u z y s W I a 

?o 5 ( q 1 Ł?c' z i e m s k ' e dolarowe Hdną podstawę monetarną, ale czy 
39.50, 8 proc. Warszawy 43.88 ( - 1 2 ) . stawa ta utrzyma ciężar gospodatfd 
8 proc. Częstochowy 40.25 (—325), 8 
proc. Łodzi 42-25—42 (—88), 8 proc 
Piotrkowa 40.50 (—25). W drobnych 
nienotowanych tranzakcjach: 4 proc. In
westycyjna zwykła 104.50—104.75, 7 
proc. stabilizacyjna w odcinkach 100 do 
larów 61.75. 8 proc. dillonowska 67.50, 
7 proc. śląska 44.25, 7 proc- magistratu 
Warszawy 40.13, 6 proc. obligacje m 
Warszawy VI em. 36 (—50). 

"d> d 

światowego, posługującego s>e ̂ « 
obfitością środków płatniczych— 1 0 

cej, n'z wątpliwe. . yj. 

Oiełoa zbożowa. 
Na wczorajszem zebraniu giełdy 

zbożowo - towarowej w Warszawie 
ogólny obrót wyniósł 1306 ton, w tem 
żyta 181 ton. Notowano za 100 klg. pa
rytet wagon Warszawa w handlu hur
towym, w ładunkach wagonowych: ży
to standard 1-szy 19 — 19.25, H-gi stan 

mię lniane basis 90 proc. 38 — 40. ko
niczyna czerwona surowa bez grubej 
kanlanki 90 — 110. bez kan'anki o czyst. 
97 proc. 110 — 125. koniczyna biała 
surowa 70 — 90 koniczyna b'ała bez ka
nlanki o czyst. 97 proc. 100 — 130, mą
ka pszenną luksusowa 52 — 57. mąka 

dard 18.75 — 19. pszenica jara czerwo- pszenna 4/0 47 — 52. maka żytnia pytl 
« M i i c n S o _ ' 3 1 3 3 . MĄKA *VTNIN SITLCDWA i raznwf na szklista 32.50 — 33.50, pszenica je

dnolita 31.50 — 32.50, pszenica zbiera
na 31 — 31-50. owies jednolity 16.50 — 
17-50. owies zbierany 14.50 — 15.50-
jęczmień na kaszę 15.50 — 16- jęczmień 
browarny 16.50 — 17.50, gryka 16—17, 
proso 17.50 — 18.50, groch polny z wor
kiem 22 — 25- groch Vlctor'a Z wor-

l.kiem 26 — 30, wyka 14.5(1 — 15- pe-

I htszka 13.50 — 14. seradela nndw- czy
szczona 12.50 - - 13.50, łubin niebieski 
8 — 8-50, rzepak zimowy 40 - - 49. s'e-

31 — 33- mąka żytnia sitkowa i razowa 
24 — 25. otręby pszenne 11 — 11-50, 
średnie 10.50 — 11. żytnie 9 — 9.50. ku
chy lniane 19 — 20. rzepakowe 15 — 1 Ł O I C I - C U K R U 

15.50- słonecznikowe 15-50 — 16. Ten- 1 niu ub roku 
dencja r.a giełdzie naogół utrzymana 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Z dnia 13 luł.Jlo 1933 r ^EOTF 

Nowy York i Nowy Orlean. G i o » a v , 
na z powodu święta Lincolna. 

Liverpool. Loco 4.99. luty « " f f i j a 
kwiecień 478, mai 4.80, czerwiec 4.81., 4" 
»i«rpień 4-83, wrresień 4.85. P«^ z ' e . r S2, ^ 
liatopad 4 88, ifrud^oa 4.90, styeren . 
4.93, mawec 4.95. „ . WL; 

EGIPSKA. Loco 7.15, marzec 6-87, "lj, M 
lipiec 7.02, październik 7 09, listopad A 
czeń 7.22, luty 7.22. , 6.3*'* 

Uppor Looo 6.59, marzec 636, W" ^ 0 ° 
piec 6.28," p37.dziernik 6-24, listopad O.J>> , 
6.21, luty 6.21 „ „i 

Brema. Loco 7.25 marzec 6-83. m 8

7 4 7 , 
pice 7.18, październik 7.35, grudzień ' 
czeń 7 48. . M*T 

Aleksandria. Bawełna Sakcllario* 34 
12 94. md 13.24, lipiec 13.42, listopad 
czeń 14.07. 

iłf 

SPRZEDAŻ CUKRU W S T Y C Z ^ , > 
. Cukrownie polsk !-e w y s ł a ł y w 6'X u w *\y 

na rynek wewnętrzny 70-198 tonn cu»r ,ty^( 

'łosci cukru białego wobec 22.705 ton" p f < ,c«^ 
'niu ub roku. Oznacza ło spadek Jj 'g ^gtfi 
I Eksport Mrynosił 596 tonn wobec 3.31 

Henry Garat i jego Jasnowłosy Sen 
— Llljana Harvey — olśnią Was i zdo
będą serca Wasze. 

LILII! 

styczniu 1932 r. . . bi**" '̂ 
W ciągu pierwszych płęciu m i e * ?r7nv '"JUO' 

kf-mpanii wysyłka na rynek wewnę' r ^ o^Cj, 
siła 108.073 tonny wobec 122.f04 t ^ n

f < »p', (, 
wiednim c4re*ic kamoanji 1931—1" , e Lji 
w-ęc o 11.9 proc Eksport wyrał*' I e r«r»" 
51.282 tonn wobec 166.794 tonn w V 
pięciu miesiącach poprzedniej kamp*"' 
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J E COROL 
W y s ( Magistra A. BUKOWSKIEGO 

t r zegać się bezwartościowych namiastek 

J»*Jtic|alny Ł.O.Z.P.N. 

^muntkat Zarządu Ib 3. 

U P A D Ł O Ś C I I U K Ł A D U 
W dniu wczorajszym sąd handlowy 

pod przewodnictwem wiceprezesa Jana 
Moskwy i przy udziale sędziów handlo
wych, Kaweckiego i Ossera rozpozna
wał sprawę upadłości fabryki wódek i 
lakierów ,.Alb'n" spółka z ogr. odp. i fa
bryki wódek i likierów „Bachus" spółk* 
z ogr. odp.. ogłoszonej w dniu 27 stycz
nia r. b. na żądanie firm wierzycielek — 
Huty Szklanej Robotniczej w Wyszko
wie i Polskiej Spółki Hutników Szkła, 
Skierniewice. 

Na wyrok, ogłaszający upadłość fir
ma „Bachus" złożyła opozycję, w któ
rej domagała się uchylenia w stosunku 
do niej ogłoszonej upadłości-

Z treści tej opozycji wynikało, iż sąd 
ogłosił upadłość na żądanie wierzycieli 
firm'e ..Bachus", która wcale nie zawie

siła wypłat, a przeciwnie do dn'a ogło
szenia upadłości skrupulatnie wypełnia
ła swoje zobowiązania. 

Również zaprzeczyła kategorycznie 
j temu, jakoby wiązało ją coś wspólnego 
| z frmą ..Albin" i z tego powodu nie mo-
jgla odpowiadać za długi tej ostatniej. 

Jakkolwiek wprawdzie świadkowie 
zainteresowani- sprowadzeni przez wie
rzycieli ogłaszających upadłość zeznali, 
iż jest jeden właściciel obu tych firm. to 
jednak firma „Bachus" złoiyła notarial
ne umowy spółki i wyciągi z rejestru, 
z których wynikało- iz firma „Bachus" 
posiada 3 zarządców spółki którzy n'c 
wspólnego z firmą „Albin" znajdującą 
się w likwidacji. n'e mieli. 

W pierwszym terminie rozpoznawa
nia ODo?vcji. w dniu 7 lutego r. b., spra-

Tomaszów-Mazowiecki 

wę odroczono- ponieważ pełn. wierzy
cieli prosił o zbadanie 7 świadków na 

j fakt, iż żądanie ogłoszenia obu tym fir-
• mom upadłości było słuszne. W między
czasie odbyło się 1-sze zebranie wie
rzycieli, celem wyboru kandydatów na 
syndyków tymczasowych, na którem 
największa ilość głosów na syndyka p-
trzymał dotychczasowy kurator, adwo
kat Maurycy Gelade. 

Na rozprawce w dniu onegdajszym, 
świadek wierzycieli n'e potwierdził oko
liczności, na które miał bvć zbadany, 
wobec czego Sąd, uznając słuszność o-
pozycji. upadł°ść firmy „Bachus" pod
niósł całkowicie, pozostawiając }edy_n'e 
w mocy upadłość firmy .,Aibln". 

Jednocześnie Sąd mianował syndy
kiem masy adw. Geladego oraz zezwo
lił zarządowi masy na wykończenie 
znajdujących się w fabryce surowców 
i półsurowców-

z dn. 14 lutego 1933 r. 
\ a ' i v i e r c l z a się skład kierownictwa pod-

* Dor »/i; - 0 -P-N. w Kaliszu: przewodniczący 
Tou,^- Majewski Jan, wice-przewodniczący — 
^rhh 3 . S t e f a n , sekretarz — Lipkę Edmund, ' ^ r h h T ° I e ' a n . seKretarz — LipKe Edmund, 
\ Ł i , ~ Neuman Władysław, gospodarz — 
"HtBH L J ó " f . Adres Podokręgu: Lipkę Ed

it Kalisz-Podgórze 16. m. 8. 
4o jV7 Wzywa się wszystkie kluby, należące 
>k|tv ;0 P-N. do wpłacenia składek członkow-
^ O r?i! < l n ' 1 1 marca rb. na ręce skarbnika 
"* Pv J* względnie przekazem pocztowym 
*t(i„i -O- Nr. 68.338, z zaznaczeniem na od- j 

i e wpłata dotyczy Ł.Z.O.P.N. Składki| 
\ ' f t w s k l e wynoszą dla klasy ,,A'' _ Zł. 30,' 
jjl ,J"asy „B" -r zi 2 0 . - . dla klasy ,.C" -

ł t , i r f V p o m i n a s ię , że skarb-iik Ł.Z.O.P.N 
lubuje w poniedz ałkl k a ż d e g o - tygodn ia cri 

\ 18 do 19.30. 
> Podaje s ię do w i a d o m o ś c i ą u « * 

%l Zgromadzenia Ł.Z.O.P.N. następujące 
Oj>Ł dostały skręcone z listy członków Ł.Z. 
E°Clu; Z - K. S. Strzelec-Zgierz. . Konstanty-
SS ' k l u b Sportowy. S.S.K.M. w Cnojnach, 
'OofL ueyer. Opoczyńskie Tow. Sportowe 
'Clno-l' Z-R.K.S. Hapocl (Opoczno). Makabi 
V A " y ) « Jutrznia (Tomaszów), Sokół (To 
. 7 ^ i Tel-Cliai (Łódź). 
•'I ^°dnłe z przepisami P.Z.P.N. gracze wy-
' h j ^ s z c z c K ó l n i o n y c h klubów są automa-

UTOPlŁA WŁASNE DZIECKO. 
Anna Gradówna, zamieszkała w barn 

kach miejskich przy ulicy Stolarskiej, 
chcąc ukryć owoc swej grzeszą <s) miło
ści, udała się do ustępu, gdzie uroJziia 
dziecko płci męskiej. 

Młoda matka posiadała jeszcze lyif. 
siły, iż wyrąbała zmarzniętą do wierzch
nie kanału i wrzuciła dziecko uo dołu. 

Przypadkowym świadkiem t a | o za
bójstwa była 13-letnia Anna Zijłkowskc, 
która powiadomiła o tem poiiwję. 

Noworodka wydobyto z ustępu do
piero następnego dnia, zaś wyodną ma
tkę odwieziono do szpitala i wsławiono 
przy niej posterunek policji. 

NAPAD NA MŁYNARZA-
W dniu 2 lutego «r. b . czterej mło

dzieńcy: Leon Śmiechowicz. Tadeusz » 
Józef Goździk (ul. Zawadzka 76) oraz 
Stefan Zjcrński (Zawadzka 72) wybrali 
się na /: ' \ q do wsi Zaborów. 

Gd\ ieńcy znaleźli się iuż iu'e-
d;i' swei wycieczki, spadł na
gle deszcz, wskutek czego zmu 
szćni ~\ skryć się do sionki pobliskie
go młyna. ' . V 

Wtem właściciel tegoż młyna, nie
jaki J P 

fot*,,p°daje s ię do wiadomości i ścisłego 
! e z w o i n e r . 

f1 'Cs* " 
Nin,f e t ! a n i a okólnika Związku Polski;h Z w 
% c-ych: Zarząd Związku Polskich Zwiąż-
Nzen- l o w J ' c l 1 zawiadamia, że Walne Zgro 
v?*niln ł Z , z - w d n i u 3 kw.^tnia 1932 r. upo-
5jW i ar-'ąd Z.Z. do pobierania od Związ-
S^lni.ł "Ow sportowych w bieżącym roku ftjnliii«ł u w sponowycn w 
d w o i a n i a c y i y m 1 I a t a c h następnych, nż da 
r c«ie 7% t e ' uchwały przez Walne Zgroma-
, % , , z * 3 Proc. na rzecz Z. Z. od dochodu 

^organizowanych przez związki i kluby 
2 s n n

w sportowych, o ile amatorskie zawo-M sPori ° ^ J I l o w y c n . o "e amatorsKit z a w o -
Doda;?W e z w o l n i o n e zos taną w zupe łnośc i 

"alKu komunalnego. Ku komunalnego 

Sezon piłkarski 
spocznie sią za 4 tygodnie. 

b ^ k S ię dowiadujemy- poJ adrch-sm 
! 0 n a P ' y n ę ł o kilka ofert od drużyn 
lii r „ y c h z Warszawy i Krakowa w ee-
SjirjJ2eRrania w Łodzi fotbal owych me-
}' % i 0 v v a r z y s k i c h . Kierownictwo Ł. 
W | 9 - zamierza rozpocząć sezon pił-
Ko już w połowie marca i wobec te-
h u kontraktuje najprawdcpodobniej 
% g ^'esiąc jedną lub dw'e drużyny 

^ rdarskie mistrzostwa 
pM sokole. 

0 , s k a ekipa Już wyjechała 
, do Jugosławii. 

s ic \L ^ ' a c h od 17 — 19 bm. odbędą 
ce w J u S o s ł a w j i w Bochińskie Bystri-
"fski C n s łowiańskie mistrzostwa nar-

"JEŻ | . j sokole, w których wezmą rów-
J? j u j

Q z ' a ł polacy. Ekipa polska udała 
k^dzi Jugosławii w następującym 
i t ó e ' • Czech Władysław (startować 

- e g a c h 18 i 50 kim- oraz w 
f w u . l a z dowym Rudolf Dujak (startu-
b^rtui R l 1 zjazdowym), Mrowca Fr. 
H0,nritA x v kombinacji) i Bronisława 
^ łl*,?11* (startuje w biegu pań l ble-

'ygmunt Durski, będąc widocznie 
niezadowolony z tei wizyty otworzył 
okienko na pjęrwszem Piętrze i wysy-

oał na chłopców większą ilość maki, 
która na ich przemąknięlych ubraniach 
świątecznych zamieniła się w kleista 
masę-

Poprzysięgli więc młynarzowi zem
stę na iego niesmaczny żart. 

I właśnie oneKdaj, uzbroiwszy się 
w grube laski i kiie, cała czwórka za
czaiła się przy drodze, wiodacd w- kie
runku Ujazdu, j w chwili, tjd^ Durski 
powracał o godz. 18-ei z Tomaszowa 
do domu, napadli na niego I PobiU do 
utraty Przytomność*. 

W czasie tego zajścia Durski zgubił 
około zl. 200 w bilonie, które najpraw
dopodobniej wysunęły mu się : kiesze
ni, jrdv padł nieprzytomny na ziemię. 

Dochodzenie w toku-

ZE SPORTU. 
OneKdaj odbyło się n-idzwyczaine 

walne zgromadzenie podokręgu I.. O-
Z. P . N., na którem wybrano zarząd w 
następującym składzie: 

Kazinrerz Rymkowskj — prezes, 
Rudolf Wajnreb i Mieczysław Jaśkow-
•ski — wiceprezesi Wł. Piotrowski - -
sekretarz, Maks- Felker — slt.afbtijk. 
Prot. Skrobacki — kapitan związkowy, 
WoIIerman — ref. W. G. i Dr. P l ^ i a k 
(Koluszki) — gospodarz, Peleoch (Mo
szczenica) — kronikarz-

w sprawie upadłości Banku Spół
dzielczego Rzemieślników Łódzkich 
Spółdzielnia z °gr. odp. trzeci z kolei sę
dzia komisarz, sędzia handlowy Kotkow
ski zgłosił rezygnację ze stanowiska za
rządu masy. 

Również zrzekł się stanowiska syn
dyka masy. wybrany z pośród wierzy-

i deli Zdzisław Podolski. 
i Sąd przyjął ob'e te rezygnacje i sę
dzią komisarzem mianował sędziego 
handloyego Tempelhofa. Drugi syndyk 
na miejsce zwolnionego nie został mia
nowany- tym sposobem zarząd masy po
został poza sędzią komisarzem w rę
kach dawnego syndyka adw. St- Pniew-
skiego. 

* * 

DWA s p o s i 
l e c z j e d e n tylko % 

cieniu zablcsów tualttovych—lo Urolo 
Stosować Creme Simon na skórę leszzzt 
wilgotno, po umvc\u—to znaczy zachować soo-
sobzm naluto\nym świeżość l delikatność cery. 

Owa »BQ»obf.- Owa kttmt.-
- f>an\ wyboru. Ah> ł stosować krem *' działający 

P A R I S 

Offłoszenie. 
Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego miasta Łodzi podaje do powszech

nej wiadomości, że z powodu spełzłej pierwszej licytacji niżej wymienionej 
nieruchomości łódzkiej, obciążonej pożyczką Towarzys twa Kredytowego mia
sta Łodzi, na zasadzie § 96 Ustawy Towarzys twa, została powtórnie wysta
wiona na licytację publiczną, która rozpocznie się od sumy nieumorzonej 
resztki pożyczki T-wa Kredytowego miasta Łodzi, z dodaniem narosłych za
ległości, kosztów i kar, i z obowiązkiem spełnienia warunków licytacyjnych. 

Licytacja powyższa odbędzie się w Kancelarii Wydziału Hipotecznego 
Łódź-Wschód, o godz. 11-ej przed pol., przed niżej wymienionym notariuszem. 

Zbiór objaśnień i warunki licytacyjne znajdują się w Księdze hipoteczne! 
niżej wyszczególnionej nieruchomości, oraz w Biurze Dyrekcji Towarzys twa 
Kredytowego miasta Łodzi i tamże przeglądane być mogą. 

W razie, gdyby dzień wyznaczony do licytacji powtórnej był świąteczny, 
sprzedaż odbędzie się dnia następnego. 

Łódź, dn. 1 lutego 1933 r. 

Nr. Nr. 
hipoteczny 
nierucho

mości 

przy ulicy Vadium 
Licytacja roz
pocznie się od 

sumy 
przed 

notarjuszem Dnia 

Nr. Nr. 
hipoteczny 
nierucho

mości Zl. ZŁ gr. 

1285a Rokiclńsklej 18.000 120.098 | 63 K Ro««m»aem 10. III. 33 r. 

WspraWe upadłości Altera Wołko-
sławsklego i Abrama Braudego, prowa
dzących fabryki gwoźdź' ' drutu ,Pol-
gwóźdź", sąd. na skutek prośby upa
dłych i ze względu na to- iż postępowa
nie upadłościowe jest już na ukończeniu, 
zwolnił obydwu upadłych z dozoru po
licyjnego. Zastosowanego przy ogłosze-
nhl un?idłości w dniu ?S - l e t n i a ,1931 r,. 

,'ZĘ STOWARZYSZENIA. POLSKO-JU>: 
1 GOSŁOWIANSKIEOO W ŁODZI. 

W ubiegłym tygodniu ukonstytuowa
ło się stowarzyszenie polsko-jugosło
wiańskie w Łodzi. 

Walne zebranie zagaił wicewojewoda 
Antoni Potocki, przewodniczący komi
tetu organizacyjnego, który podkreślił 
rozwijającą się współpracę na polu zbli
żenia narodów polskiego i jugosłowiań
skiego. 

Przewodnictwo zebrania objął poseł 
Szaniawski. Zebrani wyłonili zarząd w 
następującym składzie: Prezes — mini
ster Mieczysław Świątkowski, wicepre
zesi — dr. Stanisław Cliomicz i Adam 
Wojtecki, skarbnik — Hipolit Piątkow
ski, sekretarz — Henryk Passierman, 
członkowie zarządu — dr. Alfred Groh
man, Aleksy Rżewski, Tadeusz Szaniaw
ski, Tadeusz Cichecki, Władysław Le-
wandowicz, dr. Henryk Feliks i Józet 
Rolik. 

Do komisji rewizyjnej weszli: Wale
r y Wiechowski, dr. Kazimierz Gaszyn, 
Józef Fuchs, Kazimierz Niemiec i Wła
dysław Jakubczyk. 

Zgromadzeni członkowie stowarzy
szenia wyrazili podziękowanie p. wice
wojewodzie A. Potockiemu za pracę po
łożoną nad organizacją stowarzyszenia 
oraz wysłali depeszę z wyrazami czci 
dla króla Aleksandra. 

CIEKAWY ODCZYT w STOW. TECHNIKÓW. 
Koło Mechaników przy Łódzkiem Stowarzy

szeniu Techników zawiadamia, ie w irodę, dnia 
15 bm., o godzinie 8-ei punktualnie w lokalu 
Stowarzyszenia przy ul. Piotrkowskiej 102 od
będzie się odczyt, poświęcony sprawom publicz
nym szkół zawodowych dokształcających (bran
ży metalowej, drzewnej i graiiezno-zdobniczej), 
na którym p. dyr. K. Tomaszewski, główny kie
rownik Publicznych Szkól Dokształcających, wy 
powie słowo wsiępne, a p. inż. W, Szrajber, wi
zytator Szkól Dokształcających, zreferuje zasad
niczy charakter i stan obecny wymienionych 
ukoi , prowadzonych przez Magistrat m. Łodzi. 

Z odczytem połączony będzie pokaz pomocy 
naukowych, stosowanych w tych szkołach, ora* 
doświadczenia przeprowadzone przez p. Int M. 
Abramsklego z nowym kompletem przyrządów, 
używanych przy wykładach elektrotechniki w 
szkołł/ch dła metalowców. Krótkie objaśnienia 
wystawianych pomocy naukowych branż: drzew
nej i graiiezno-zdobniczej ooda p. inż. B. Simi-
nowicz, wizytator tych Szkól. 

Słuchacz* otrzymała w ten sposób całokształt 
obrazu szkolenia przyszłych pracowników wymia 
nionych wyżej brani" 
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Do akt Nr. Km. 40/1933 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi, rew. 6-go Leon Wąsowski za
mieszkały w Łodzi przy ulicy Naruto 
wicza nr. 10 na zasadzie art. 502 K.P. 
C. obwieszcza, że w dniu 1 marca 
1933 r. od godz. 10 rano odbędzie się 
licytacja publiczna ruchomości, nale
żących do Becalela Lichtensteina w 
jego lokalu w Łodzi przy ul. Piranio 
wicza nr. 4, składających się ze stołu 
dębowego owalnego do rozsuwania, 
10 krzeseł, 2 foteli dębowych, krytych 
zielonym pluszem, zegara pokojowego 
kredensu dębowego, lampy wiszącej, 
radjo-odbiornika, 4 lampowego z głoś
nikiem, akmnul. anod., dywanu, stoli 
ka okrągłego, 2 krzeseł, goudolki, 2| 
nocnych stolików itp. oszacowanych 
na łączną sumę 750 zl., które mcżna 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyże] oznaczo-| 
nym. 

Łódź, dnia 13 lutego 1933 r. 
Komornik: 
( - ) LEON WĄSOWSKI. 

15.11 1933: 
- Nr-

DR. MED. 

CHOR. KOBIECE I AKUSZERJA 
przyjm. od 5—8. 

ŚRÓDMIEJSKA 12. tel. 126-87. 
30-2 

Dr. MED. 

S 3 f P I A L K A 
nowoczesna, piękny komplet sprzedam 
tanio, 2 łóżka, materace, 2 nocne sto
liki rozsuwane, 2 nocne lampki, garde
roba z lustrem, bieliiniarka, toaletka-
biurko z lustrem, stół z blatem lust 
rżanym, pólka do telefonu, dwa tabo 
rety, fotel, lampa, trzy dywany (do 
brane do kompletu), firanki, ramy 

okienne, story, lampa wisząca. 
Ewtl. nabywcy (pośrednicy wykluczę 
ni) zechcą podać swój adres od adm. 

pod „Komplet 1933''. 

GABINET TERAPJI FIZYKALNEJ 

Dr. Po laka 
N A W R O T Nr. 7 

Teł. 164-21. 
prąd wysokiego napięcia i frekwencji, 
radium, lampa Helium. DIATERMIA 
iampa kwarcowa, promienie pozaczer-
wone (cieplne) galwanizacja, farady-

zacja, masaże i t d. 

Do akt Nr. Km. 258/1933 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
dzi. 7-go rewiru zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Kilińskiego 96a, na zasadzie 
art. 602 K.P.C. obwieszcza, żc w dntu 
23 lutego 1933 r. od godz. )0—12 od 
będzie się licytacja publiczna rucho 
mości, należących do Rafała Wajn-
trauba w Jego lokalu w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 20 składających się 
1) dwie szafy dębowe. 2) lustro tremo 
3) stół dębowy, 4) otomana, 5) biurko 
dębowe, 6) kredens dębowy, 7) po 
mocnik dębowy, 8) zegar regulator, 
oszacowanych na łączną sumę 620 zł. 
które można oglądać w dniu licytacji 
w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

Łódź, dnia 8 lutego 1933 r. 
Komornik: 

(—) ST. GÓRSKI. 

Ul. 

[choroby 
(astma, 

L. .. Do akt Nr. 1928 i 3086/32 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 7-go zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Kilińskiego 96a na zasadzie 
art. 1030 U.P.C. ogłasza, że w dniu 23 
lutego 1933 r. od godz. 10 rano w Ło 
dzi przy u l Południowej 26 odbędzie 
się sprzedaż z przetargu publicznego 
ruchomości, należących do Kazimierza 
Fiszera i składających się z książę 
i mebli oszacowanych na sumę zl 
4580.— 

Łódź, dnia 8 lutego 1933 r. 
- Komornik: 

(—) ST. GÓRSKI. 

Do akt Nr. 3337/32 r 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru, zamieszkały w Łodzi 
przy ul. Piramowicza 7, na zasadnie 
art. 1030 U.P.C. ogłasza, że w dniu 23 
lutego 1933 r. od godz. 10 rano w Ło 
dzi przy ul. Ogrodowej nr. 12 odbę
dzie sie sprzedaż z przetargu publicz 
nego ruchomości, należących do Ger 
szona Zanna i składających się z me 
bli oszacowanych na sumę zł. 466.— 

Łódź. dnia 23 stycznia 1933 r. 
Komornik: 
(—) Adam Jaroszyński. 

Z. Datyner 
UROLOG 

przeprowadził się na 

ZACHODNIĄ 59a 
tel. 148-95. 

przyjmuje od 2—3 i od 6—8 wlecz. 

Dr. Jan Polak 
NAWROT Nr. 7 

Tel. 164-21. 
wewnętrzne I allergiczne 

pokrzywka, migrena, reu
matyzm) 

Godziny przyjęć 6 7. 

GABINETY KOSMETYKI LEKARSKIEJ 
C h o r o b y s k ó r y 1 w ł o s ó w 

S Z K O Ł A K O S M E T Y C Z N A 
przez władze Państwowe zatw. 

DiMbewinsonowei 
przeniesione na PIOTRKOWSKA 86. 

tel. 143-63, od 10 r. do 8 wiecz. 
C h i r u r g j a k o s m e t y c z n a 

ż y l a k i , o d m r o ż e n i a . 30—2 
U S U W A O W Ł O S I E N I A . 

INSTYTUT KOSMETYKI LEKAR
SKIEJ I FIZYKALNEJ TERAPJI 

M I M A R 
LÓDŻ, ul. Prez. NARUTOWICZA 9, 

Tel. 122-09 
pod fach. kierów, lekarsk. przyjmuje 

od 1 1 - 2 i od 4 - 8 
od 1—2 przyjmuje lek specj. 

30-2 

W N I E P O G O D Y ! 

Nr. 20-26 Art. 2861-01 
Cołogumowe dziecięce Śniegowce na nal-
większg słotę. Nr. 27-34 Zł. 5 — . 

Art. 1865-01 
Całogumowe śniegowce w niepogody. 
Zaoszczędzicie zdrowie obuwie i mieszka 
nie Tanie i praktyczne. 

Art. 1835-65 
Lekka gumowa damska deszczówka do za
pinania na guziczek. 

Art. 9807-61 
Męskie kalosze z językiem I bez iezyka. 
W największem błocie zachowacie suche 
obuwie. 

SKORZYSTAJCIE Z NASZYCH DOSKONALE URZĄDZONYCH WARSZTATÓW REPARACYJNYCH. 

Damskie pończoszki 
Zł. 1.50, 2.40, 3.-, 4.50 
SKARPETKI DZIECIĘCE 
Zl. 0.90, 1.20, 1.70. 
SKARPETKI M Ę S K I E 
Zł. 0.60, 0.90, 1.20, 2-F A B R Y K A W CHEŁMKU- 7-P. 

NIE PREZERWATYWY! — 
wyraźnie PREZERWATYWY ,OLŁA' 

w i n i e n P a n ż ą d a ć , wszystko inne zaś rzekomo 
tak samo dobre N A Ś L A D O W N I C T W A jak naje-

nergiczniej odrzucać 
T y l k o 

p r a w d z i w e 
z nazwą 

„OLLA" 
i marką 

GLOBUSA 

Znakiem 
swialowei sławy 

no każdej 
kopercie I 

i 

jooocooooooooooooooooooooooooc*?©***^ 

Kutii wSmnn 
oraz 10 RUNDMASZYN 26 fein, 24 lub 26 <*} 
w dobrym stanie. Oferty z podaniem cen>> 
ilość mailleus'ów, igieł i roku budowy, s u D ' 
,.200'' kierować do biura ogłoszeń Fuchsa. 
Piotrkowska 50. 

LEKARZ - DENTYSTA 

F. Kopciowska 
przyjmuje codziennie od 11—2 i pól 

Gdańska 37 
tel. 232-55. 

19* 
sprzedam t l l , n

p r j ! " 
9000 m.» I , r Z U # 
Stanku tr*"1; j>»-
wym w Rud ?

0, cr<! 
bjanickiej-
pod „Las". 

Prywatne 

Pogotowie Lekarskie 
ZIELONA 6 , TEL. 1 2 . 3 3 3 

uruchomiło dział doraźnej pomocy 

LEKARSKO - DENTYSTYCZNEJ, 
czynny od godz. 14—16 i od 20—22 

( u s u w a n i e z ę b ó w i u ś m i e r z a n i e b ó l ó w ) . 

DUZY słoneczny pokój przy inteli
gentne] rodzinie dla pojedynczej oso
by lub małżeństwa z utrzymaniem 
ub bez od zaraz do wynajęcia. Wia

domość: Żeromskiego 18. m. 27. 

USWADft! 
(PAPIERÓW WARTOŚCIOWYCH) 

DOLARÓWEK. BUDOWLANYCH I IN
WESTYCYJNYCH (PREMJÓWEK) 

Za minimalną roczną opłatą kontroluje
my podane nam numery bezpośrednio 
przy każdem ciągnieniu w Warszawie. 
O wygranej zawiadamiamy Jeszcze w 
dniu ciągnienia telegraficznie. Uprasza
my o podanie nam we własnym intere
sie niezwłocznie dokładnego adresu ce
lem otrzymania bezpłatnego prospektu 
wyjaśniającego. 
GŁÓWNA CENTRALNA KONTROLA 

losów i papierów wartościowych 
sp. z o. o. Warszawa, Próżna 14. 

Tel. 24412. 

INSTYTUT KOSMETYCZNY 

„SRÓDBOROWIANKA" 
ZAKŁAD WYPOCZYNKOWY W ŚRÓDBOROWIE. 

Komfortowe pokoje z utrzymaniem zł. 14.— Centralne ogrzewanie. 
Kuchnia wykwintna, obfita, z działem, dietetycznym. Własna śliz
gawka, tereny narciarskie, saneczkowe, leżalnie. Lekarz w zakładzie. 
Nowowybudowane luksusowe salony towarzyskie stawiają zakład na 
poziomie zachodnio-europejskim. Dłuższy pobyt po cenach ulgowych. 
Telefon. Warszawa,-Podmiejska 1, Sródborów. £-0£ 

m n i n H I H H H H H H B a D n B M B H H B B H M H H 

L E C Z N I C A ZĘBÓW 
L e k . D e n t . H. PRUSS 

Piotrkowska 145 
Ceny z n a c z n i e z n i ż o n e . 

B E Z P Ł A T N E P O R A D Y . 

BRYLANTY, złoto, srebro, różną bi
żuterię oraz kwity lombardowe kupuje 
i płaci najwyższe ceny. M. Mizes, 
Piotrkowska 30, 
POTRZEBUJE zaraz 400 sztuk szkla-j 
nych balonów po kwasach. Oferty 
„Gotówka''. 14 

\V CENTRUAl ładny pokój umeblowa
ny z oddzielnem wejściem, wszelkiemi 
wygodami i telefonem do wynajęcia. 
Wiadomość Wólczańska 62, m. 5 (róg 
Andrzeja) w godz. 3—5 pop. i 8—9 
wiecz. ' 30 
POKÓJ umeblowany z wszelkiemi wy
godami telefonem i utrzymaniem lub 
bez do wynajęcia. Radwańska 19, 
m. 21. 
POSZUKUJE się mieszkania pokoju z 
kuchnią i wygódką, okolica obojętna. 
Oferty administracja pod M. K. 15—11 
4 POKOJE mieszk. front H-gie piętro 
Mielczarskiego (Szkolna) nowocześnie 
przebudowane: przedpokój, poczekal
nia, szatnia, służbowy, spiżarnia, szaf
ki od gospodarza do wynajęcia, tel. 
153-89. 15 
6-go SIERPNIA 7, front III piętro po 
kój umeblowany, słoneczny do wyna-
iecia. Obejrzeć od 2—5 p. p. 15 
POKÓJ słoneczny z niekrępującem 
wejściem z wszelkiemi wygodami do 
wynajęcia. Lipowa 20, front, U piętro, 
tri: 5. Obejrzeć można od 10 rano do 5 
popołudniu. 15 
POKÓJ słoneczny dla jednej osoby do 
wynajęcia. Telefon: Narutowicza 35, 
m. 15. 15 

KOCIOŁ parowy 25 m a 10 
sprzedania Kilińskiego 119, 

. . B E Z ODSTĘPNEGO!!! Mieszkania, 
„ ^ j s k l e p y , lokale handlowe, biurowe i fa-

PIOTRKOWSKA 175. tel. 138-76 
Bezpowrotne usuwanie owłosienia na) 
nowszą bezbolesna metodą. Upiększa 

nie dzienne i wieczorowe. 
Ceny kryzysowe. 

30-2 

DOKTÓR 

H . Szumacher 
c h o r o b y s k ó r n e I w e n e r y c z n e 

Piotrkowska 56, t e l . 148-62 
Przyjmuje od 1 I pól-4; od 6—9 wlecz, 

w niedziele i święta od 10—1-el. 

Kupno I sprzedaż 

ZŁOTO. BIŻUTERJE. kwity lombardoj 
we kupuje i płaci najwyższe ceny 
Zakład Jubilerski I. Fijałko, Piotrków 
ska 7. 

22 bryczne. Pokoje umeblowane z klatki 
— schodowej od zł. 25, poleca; „LOKUM-

Z POWODU wyjazdu do oddania za- P 0 | piotrkowska 55. 15 
kład fryzjerski w dobry punkcie z za 

Intel. przedstawicioli-eK j 
dobrze prezentujących się z * t t t a ^ r ' r 

lub kaucią do sprzedaży płer>vs* ĵc. 
dnego artykułu na raty P 0 3 „ttft, 
POŁUDNIOWA 20, miesz. 51, P | 4 
muje codziennie od 11—1 P- p" tfr 

4—6 wieczór. 

POTRZEBNA początkująca pod r c C*j5 
Piotrkowska 103. ni. 37. ^ - - f^« ' 
KRAWCOWA zdolna. p r a c o * 8 ' V 
pierwszorzędnych pracowniach. ^ 4 
kuje szycia w domach prywat" 
Wiadomość w Administracji- s 

W, ZAKŁADZIE Fryzjerskim. P' 0 „b*1, 
ska Nr. 60 w podwórzu, sa ce" y W 
żone. Manicure 60 gr., s trzyg' oj 
i Panów po 50 gr.. golenie 3U * , | o S « 
dulacja 70 gr. .rozjaśnienie Ł 
3 zł. 
PRZYJMUJE nadzór, reperacje 
rów elektrycznych, nisko - Iervi1' 
napięciowych (kontrola in» ' n i TO 
Ceny niskie. Piotrkowska l* 1' ^J/ 
fon 233-22. 
ZAGINAŁ pies wilk.' Upras^jefl 1' 
przyprowadzenie za wynagi" 0' „, r>; 
Ewangielicka IL lub telefonie* v 
121-83, godz. 4—8. 

0i€ 
ZAGINĘŁA 3-mies. wilczyca 
wadzić za wynagrodzeniem 
ska 88. tn. 19, tel. 218-66. 

p owid'»n» k l i i e n t e l ^ ^ a ^ W a d o I j P O K Ó J z kuchnm wygódką poszukuje 
mo'ć w administracji. i ; j |Oicrtv pod ..P. b. _ 1 5 

Lokale 

ZAMIENIĘ trzypokojowe mieszkanie 
z kuchnią na jeden pokój z kuchnia. 
Oferty sub: ..Trzy pokoje" do admi
nistracji. 
3 POKOJE z kuchnią, z wszelkiemi 
wygodami do oddania natychmiast. 
Tel. 102-12. od 12—2. 

POSZUKUJE się umeblowanego pnko-
ju, z niekrępującem wejściem na kilka 
godzin dziennie. Podać warunki. Ofer-
ty sub. ,.K. R." do Republiki. 15 
DUŻY, ładny, słoneczny pokój z bal
konem na ogród przy cichej rodzinie 
do wynajęcia. Sienkiewicza 37, m. 41, 
III piętro, lewa oficyna, 19 

3 POKOJE z kuchnią z wszelkiemi 
wygodami do oddania natychmiast. — 
Oferty sub. „R. K.'' w adm. Republiki 

t Posady ) 
POTRZEBNY pracownik fryzjerski. — 
Lutomierski 55. 15 

Zagubione dokumenty 

NATALJA WAWRZYNIAK ^IffiĄ 
r. 1908 
dowód 

zam. 6-go Sierpnia * 
osobisty, wyd. w L° jU< 

GER6ZON CIECHANÓW 
no 
sz 

Dwska 23 zgubił legitymacje * 7 S 8, • 
EU Bezrobocia w Łodzi N'- ^ . - f j S 

tri | | 1'\i 
ZGUBIŁEM bilet kwartalny i f ^ m 
jowy. Oddać za wyna*'"" w"\t 
Ewangielicka 9 (Związek " 
Karasiński. 

Za 
A \ dawcę: Wydawnictwo „Republika", Sp. z ogr. odp. i redaktor odpow. Wac ław Smólski.W druk. „Republiki", sp. z ogr. odp. w Łodzi, P io t rkowska 4 ' ' 


